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Liga narodów dziś i jutro. Sprawa wojsi 


Nowa sesja ligi narodów zaab- odpowiadającą jej ideałowi, albo—|myśl uniwersalistyczmą, a jednak z 
sorbuje opimję świata politycznego powiedzmy lepiej — organizacją | tej właśnie wojny wyłoniła się li- 
szeregiem spraw bieżących, które; ponadpaństwową, rozkazodawczą,| ga narodów, już nie jako abstrak-| 
będą obcenie rozpatrywane i roz-, doskonale bezstronną, śwarantu-| cyjna idea, senne marzenie na da- 


W związku z niespokojnemi od- większe wymagania niż — nie za 
głosami że wschodu padły znów Napoleona bynajmniej — niż tuż 
głosy: użyć wojska! Co wojsko ro- przed, aļbo “jeszcze w czasie” sa- 
bi? Niech ono nas broni. Żołnierz 


ale 


strzygane w Genewie. Wszelako i|jącą wszechświatowy pokój, wy-, lekką przyszłość, czy utopia, 
o tem należy pamiętać, że każde| maga to olbrzymiej pracy we-jjako konkretny twór historyczny. 
zgromadzenie ligi nie tylko ma zna GZ acia- To dzieło zapoczątkowane przez 
czenie dla tych bieżących, niewąt-| nej, nie mówiąc już o tem, że wy-| Wilsona, które zresztą znalazło en | 
pliwie bardzo ważnych spraw, ale maga radykalnej likwidacji wszel-| tuzjastyczny oddźwięk w  społe- 
zarazem stanowi nowy przyczynek; kich objawów hypnozy powojennej czeństwach obu półkul, jest fak-| 
do kardynalnej dzisiaj kwestji: Rzeczywistość dzisiejsza wprowa-. tem dziejowym niezmiernej wagi. | 
czem staje liga w życiu hudzkości| dza jeszcze ligę narodów w naj-| Ludzkość powojenna z ligą naro-, 


a'l 


współczesnej? 
pierwiastki rozwojowe? czy 
wpływ będzie malał, czy potęż- 
niał? czy zdobycz wielkiej wojny 
ostoi się wobec wszystkich przeci- 
wieństw politycznych i gospodar- 
czych, bynajmniej nie słabnących 
na terenie międzynarodowym? czy 
wszystkie wysiłki międzynarodo- 
wej solidarności będą dość wydat- 
ne i potężne, by ligę narodów osta 
tecznie wzmocnić i takiemi obda- 
rzyć atrybucjami, by móc z niej 
wczynić największy we wszystkich 
sporach i zatargach politycznych 
autorytet? 


Trzeba sobie uświadomić tę praw 

dę oczywistą, że przyszłość ligi 
narodów nie zależy jedynie od jej 
kierowników, delegatów, komisji, 
ani od całego świata dyplomatycz- 
nego. Wszystkie ich zabiegi mają, 
z natury rzeczy, na celu sukcesy 
aktualne stron poszczególnych. Na 
terenie, stworzonym pod hasłem 
harmonji, odbywają się tedy naj- 
gorętsze targi, intrygi, podejrzenia, 
byleby tylko wygrać swoją spra-, 
wę. Ten paradoks nie może być u- 
sunięty przez dzisiejszych tej sce- 
ny aktorów, Nie można zaprzeczyć 
że i w tych nawet warunkach, liga; 
narodów oddaje ludzkości usługę. 
Jeżeli zapobiegnie już nie tylko 
jakiejkolwiek wojnie, ale choćby 
jednej nadgranicznej potyczce, już 
w tem jej zasługa. Każda zaoszczę 
dzona kropla krwi ludzkiej może 
stanowić jej chwałę, Wszelako 
przyszłość tej instytucji zależy od 
woli i opinji znacznie większych 
potęg moralnych i politycznych, 
niż jej wszyscy bezpośredni i po- 
średni pracownicy: zależy od na- 
stuojów, dążeń, ideologji samych 
ludów. Dopóki wśród narodów sa- 
mych będą działały instynkty de- 
struktywne, a nadewszystko szowi 
nistyczne, przeciwstawiające się 
ideom pacyfizm. 

Tu, w psychice mas najszerszy :h 
—— Źródło i tajemnica przyszłości 
takiej, jak liga norodów instytucji. 
Dotychczas mamy do czynienia z 
częściowem zwycięstwem idei, ja- 
ko takiej, jeszcze nie rządzącej nad 
życiem narodów, nie posiadającej 
mocy bezwzględnego autorytetu, 
choć już niewątpliwie stanowiącej 
czynnik reainy w kształtowaniu 
się międzypaństwowych i między- 
natodowych stosunków. Krótko 
mówiąc: to, żeby liga narodów sta- 
ła się potęgą moralną i faktyczną 


czy tkwią w niej ważniejszych sprawach w błędne dów — powiada dalej Bukowiecki 
jej| koło: przykładem — sprawa roz-| — jest czemś bardzo różnem od te 


brojenia i projektu paktu wzajem-| go, czem była dotychczas. Wytwo- 
nej pomocy. Kto i w jakim stopniu rzona została ogólnołudzka organi- 
ma się zacząć 
przedtem gwarancje stworzy się| szczególnemi państwami, 
dla nienariszalności terytorjalnej i tym państwom cześoś zakazywać 
niepodleauści państw? Tego dzi- |; mająca stałe organizacje, służące 
siejsza liga jeszcze nie rozstrzyg- do wypełniania jej zadań. Powsta- 
nie. Jest to jej dążenie, jej możli- |nie ligi jest niewątpliwie ogniwem 
wości dalsze. w wielkim łańcucha dążeń dziejo- 
wych do zespolenia ludzkości, ale 
ogniwem o tyle potężniejszem i w 
istocie swojej odmiennem od po- 
przedrich, że stanowi ż pewnością 
początek nowej ery. 

Jest liga — dodajmy — zwycię- 
stwem demokracji, która * zdołała 
osłabić siły szowinizmu i imperja- 


mogąca 


Liga będzie wyrazem rzeczywi-, 
stego układu stosunków, na który 
to układ może Ze swej strony wpły 
wać, ale nie jest w stanie go two- 
rzyć. Nie umniejsza to bynajmniej 
wielkiego faktu" powstania samej 
instytucji. Znakomity nasz dza: | 
łacz społeczny, Stanisław Buko- 
wiecki, w książce swej p. t. „Po- 
btyka Polski niepodległej" dosko- 
nale wyjaśnia olbrzymie znaczenie 
tego faktu, Dwie zasady — powia- 
da — wyłączności i samowystar- 
czalności państwa z jednej strony, 
a zespolenia ogólnoludzkiego z dru 
Giej walczą ze sobą nieustannie we 
wszystkich sterach życia. Dążenia 
w kierunku umiwersalizmu polity- 
cznego są prastare, lecz polegały 
dawniej na ujarzmianiu innych na- 
rodów przez naród--zdobywcę. 


i pokoju. Od sił tejże demokracji 
zależeć będzie przyszłość ligi, tak 
jeszcze od ideału dalekiej, 
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Kirana kiego ul. Piotrkowska 84 m. 11. 
uniwersalizmu było państwo rzym 

skie. Z rozpoczęciem doby nowo- Najnowsze modele. 


żytnej, zwłaszcza od czasów wojny Yaaro 
trzydziestoletniej, uważać można 
długowiekowa kampanję cesarzów 
za ostatecznie przegraną, a traktat 
westfalski 1648 roku przeciwsta- 
wiającą się im zasadę zwierzchno- 
ści poszczególnych państw formal- 
nie już uświęcił, Od owego czasu, 
że dążenia uniwersalityczne w za- 
kresie politycznym zamarły. Pe- 
wien wyłom w tem twierdzeniu sta 
nowi wielka rewolucja francuska i 
czasy napoleońskie. Dopiero jed- 
nak po ostatniej wojnie zmieniła 
się idea tmiwersalizmu radykalnie, 
Wojna światowa stanowiła najbar- 
dziej jaskrawy wyraz egoistycz- 
nych dążeń poszczególnych 
państw, wykluczających wszelką 


Prot. F. R. HALPERN 


wznowił lekcje wyższej 
gry fortepianowej 
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powrócił. 


Rufynowana nauczycielka 
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rozbrajać? Jakie, zącja polityczna, stojąca ponad po. 


i 
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|na naukę zostaje żołnierzowi 


Dr. M. Papierny 


Hekolwiek razy ukaże się na 
naszym terenie banda, której poli- 
cja nie może dać rady — wojsko 
idzie, Pod tym względem możemy 


nieć społeczeństwu czasem, co woj 
sko robi. 

Wojsko się uczy. Uczy się zaś 
ono po to, aby w odpowiedniej 
chwili być murem i ramieniem na- 
rodu. Dość przejść przez dziedzi- 
niec koszarowy, aby zobaczyć uła- 
mek tej nieustannej pracy naszej 
młodej armji, Dość przejrzeć staty- 
stykę ile do niej analfabetów wcho 
dzi — ile wychodzi, aby zrozumieć 
rolę tej szkoły narodowej. 

Ale przyznać musimy, że woj- 
sko ćwiczy się i uczy ani tak pil- 
nie, ani tak intensywnie, jak by 


| chcieli ludzie, którym rzeczywiście 
|na mocy odpornej narodu zależy. 
| żołnierz bowiem nie jest przez ni-| 


kogo obsłużony, Co dzień idą par- 
tje do kuchni, po siano, po opał, po 


| wszelkiego rodzaju materjały bu- 


> W > j "-łdowlane, ściśle wojskowe, ekwi- 
lizum na korzyść idei solidarności | 3 . 
| punek it. dq it, d. 


Co dzień to 
wojsko musi pełnić niezliczoną 
ilość wart, musi obejmować wią 
ilość posterunków. I oto — niech 


' to sobie cywil dobrze w głowie za- 
RECE CECOCLOECCCIECECICCEO | notuje — na ćwftzenia, na naukę 


właściwą wychodzi co dzień le- 
dwie jedna czwarta żołnierzy 
reszta pracuje na utrzymanie od- 
działu i na podtrzymanie służby, 
Łatwo obliczyć się w ten sposób 
le- 
dwie pół roku czasu z potrąceniem 
świąt za całe dwa lata! 


Aj Wielu ideowych oficerów na- 


rzeka na ten stan rzeczy i narzeka 
słusznie, Przy dwuletniej służbie 
wojskowej i tale krótkiej powinna 
być stosowana jak najdalej idąca 
ekonomia czasu. Pawinien właści- 
wie cały czas być zużyty na nau- 
kę. Boć przecie mie trzeba mówić 
o tem, że -dziś technika militarna 
stawia człowiekowi  tysiąckrotnie 


__|ne tylko i wyłącznie 


—X 


mej wojny europejskiej. 
| musi strzelać, powinien znać ka- 
| rabin maszynowy, granat ręczny, 
¡rozumieć działanie bomby, torpe- 
idy, gazu, maski ochronnej, tego 


Í z Rr) l k à 
| być spokojni, Ale trzeba przypom-| wszystkiego, o czem ani w domu 


iani w szkole go nie nauczą.  Żoł- 
| niecz gotowy do boju musi umieć 
i być własnym dowódcą, który z 
ruchu sąsiadów wnioskuje o roz- 
kazie wyższym i sam sobie rozkaz 
wydaje. 
Żołnierz dzisiejszy musi być wys 
chowanym obywatelem świado- 
mym swej roli i żądnym zwycię- 
Í stwa — a te cechy wyrobić weń 
| musi również szkoła rekruta, jaką 
przechodzi. I gdzież pytamy jest 
czas na to wszystko? Czy podczas 
| skrobania ziemniaków, czy zwózki 
| siana? Czy może w czasie pilnową 
| nia granicy, jak chcą niektórzy? 
| Ze'słów tych nie nałeży wycią= 
jśać zbyt pospiesznych wniosków. 


"Odpowiedzialności za brak czasu 
|do szkolenia żolnierza nie na.*.y 
|spychać ami na skrócony czas służe 
|by wojskowej, ani na organizację 
|armfi.  Ponosi ją samo położenie 
(wojska, system oszczędnościowy i 
|chęć zatykania niem wszelkich 
| dziur, jeśli wolno nam będzie tak 
| się wyrazić. Wojsko, jeśli ma speł“ 
| nić swe zadanie musi być traktowa 

jako szkoła. 
'Winno ono być dostatniej wypo- 
sażone. Należy je ,„wydatniej obsłue 
żyć. Należy mu jak naywydatniej 
+oszczędzić pracy na zadawalnianie 
jego potrzeb codziennych — i oczy 
wiście jak najbardziej zredukować 
wszystkie służby. A to kosztuje. 
Wojsku streszczamy się trzeba dać 
więcej pieniędzy i zapomnieć © 
tem, że można odeń cośkolwiek 
wymagać, 

Gdy przyjdzie czas po temu, woj 
sko wystąpi. A im lepiej jest obec- 
nie szkolone — tem bardziej wy= 
stąpienie to będzie niezawodne, 


A. Uziembłe. 
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Dania wyzbywa się armii. 


BERLIN, 28 sierpnia. — Dono- 
szą z Kopenhagi, że rada ministrów 
Danii po referacie mińistra wojny 
Rasmusena przyjęła w zasadzie 
projekt zupełnego zniesienia armji 
mw Danji, zamiast wojska, zgodnie 
z projektem ma być wprowadzony 
korpus policyjny, którego zada- 


postanowień ligi narodów. Korpus 
polic. będzie czuwał nad wybrze- 
| žem i opiekować się będzie żeglu- 
gą. Okręty wojenne zostaną znie- 
sione i ich miejsce zajmą liczne i 
| doskonale uzbrojone szybkie łodzie 

wodne, Flota napowietrzna nie 
tylko mie będzie zniesiona, ale zo= 


| muńskiego do ligi narodów, rząd | tulescu. Minister Duca udaje 
| postanowił, że stałym delegatem 


niem będzie pełnienie tej roli, jaka stanie bardzo poważnie zwiększo- 
Danji przypadnie na podstawie ist- na, — Projekt powyższy zostanie 
niejących umów, jako też według : wniesiony w jesieni do parlamentu. 


aana © ) 


Rumunia w lidze narodów. 
BUKARESZT, 28 sierpnia. (Pat) minister spraw zagranicznych Du- 


| Wobec ustąpienia Dissescu ze sta- | ca, zaś w razie jego nieobecności 


nowiska pierwszego delegata ru-|j minister pełnomocny Rumunji Ti- 
się 
de Genewy dnia 27 b. m. 


do ligi narodów bedzie osobiście | 


Nowa metamorfoza Sawinkowa,/ Kronika te rraficzna 


Hołd dla bolszewików. — Rewelacyjne zeznania. 


MOSKWA, 29 sierpnia, (PAT), — Prasa dzisiejsza podaje nastę- 
pujący komunikat oficjalny: 

Dnia 20 b, m. na terytorjum Rosji sowieckiej został -zatrzymany 
przez O, G, P. O, obywatel Sawinkow Borys Wiktorowicz, jeden z naj 
bardziej nieprzejednanych i zaciętych wrogów  robotniczo-włościań- 
skiej Rosji. Sawinkow został zatrzymany z fałszywym paszportem na 
nazwisko Stepanowa. ` 

Aresztowanemu Borysowi Wiktorowiczowi Sawinkowowi dorę- 
szony został 23 sierpnia akt oskarżenia i po uływie 72 godzin, zgodnie 
z przepisami procedury karnej, rozpoczął się w kolegjum wojskowem 
sądu najwyższego S, S. S. R. proces, 


W swem zeznaniu i ostatniem słowie Borys Wiktorowicz Sawin 
kow przyznał otwarcie, że cała jego działalność polityczna była 
omyłlcą i błądzeniem, zrzekł się więc walki z władzą sowiecką. 

Następnie Saiwnkow wyjaśnił działalność interwecjonistów za- 
franicą i przyznał, że rewolucja październikowa miała słuszność, — 
Ostatnie słowo zakończył wezwaniem do wszystkich, którzy kochają 
swój naród, aby bez zastrzeńeń uznali władzę sowietów i byli im po- 
słuszni. 


Sądpostanowił po naradzie zastosować do Sawinkowa najwyższy 
wymiar kary, jednakże, biorąc pod uwaśę powyższe zeznania zwrócił 
się do G. I. K, o „złagodzenie wymiaru kary“. 


MOSKWA, 29 sierpnia. (Telegr. wł. „Głosu Polslc.'). — W spra- 


wytoczonej przez rząd sowiecki zaaresztowanemu tu przed kilku |stem cen artykułów spożywczych | 


dniami Borysowi Sawinkowowi, przez cały dzień wczorajszy do pó- 
źrej nocy odbywała się roprawa przed sądem wojskowym, 


Sawinkow rozpoczął swe zeznania od złożenia hołdu dla władzy 
bolszewickiej i jej działalności dla dobra Rosji. Następnie, omawiając 
działalność antybolszewicką na emigracji, złożył zeznania o całym 
szeregu tajemnic, dotyczących organizacji ruchu „białego“, Najsensa- 
cyjniejsze były rewelacje o tem, kto jemu, jako jednemu z przywód- 
ców tego ruchu, udzielał subsydjów i z kim utrzymywał zaśranicą sto- 
sunki, 


BERLIN, 29 sierpnia... (Telegr. wł. „Głosu Polskiego"). — W związ- 
ku z zeznaniami, złożonemi przez Sawinkowa przed sądem wojsko- 
wym w Moskwie, usilnie jest tutaj kolportowana wiadomość, jakoby 
Sawinicow miał, między innemi, zeznać, że łączyły go bliższe stosunki 
z angielskim attache wojskowym w Warszawie. Wiadomość tę, jako 
pochodzącą ze źródeł niemieckich, przyjąć należy z wszelkiemi za- 
strzezeniami. 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. koresp.) —W kołach politycznych 
Warszawy sensacją dnia stała się wiadomość o zeznaniach Borysa Sa- 
winkowa w sądzie na sprawie wytoczonej mu w Moskwie po areszto- 
waniu go kilka dni temu. 

Entuzjazm Sawinkowa i hołd, złożony władzom sowieckim przy- 
pomina liczne i jaskrawe metamorfozy Sawinkowa w ciągu całej jego 
działalności politycznej, 

Ju 


W 1905 roku potępił rewolucję w książce 'p, t. „ Blady Kon“, na~ 
stępnie, podczas rewolucji Kiereńskiego w kierunku skrajnie rewoln- 
cyjnym. W krótkim czasie poiępił rewolucję bolszewicką i stanął na 
emigracji na czele antybołszewickiej akcji, 

Z tego też powodu na żądanie władz sowieckich, był wraz ze 
swymi przyjaciółmi politycznymi wydalony z Warszawy w roku 1922 | 
na podstawie umowy zawartej pomiędzy ówczesnym wiceministrem 
spraw zagranicznych Janem. Dąbskim, a ówczesnym posłem sowie- 
ckim w Warszawie Karachanem, poczem Sawinkow osiadł na stałe | 
w Pradze czeskiej, skad przed dwoma tygodniami pod przybranem 
nazwiskiem udał się do Rosji. f 


eooacena Ó aaa 
Nowa szopka sowiecka. 


Demonstracyjna mobilizacja na,próbę. 


LONDYN, 29 sierpnia. „Daily mji sowieckiej były dowódca ar- 
Telegraph” przynosi wiadomość mji południowej Frundze. Wiado- 
że rząd sowiecki postanowił prze- mość powyższą uzupełniają wiado- 
prowadzić demonstracyjna mobili- mości o rzekomem znacznem na- 
zację próbną. Jednocześnie głów- prężeniu stosunków między Rosją 
nodowodzącym został mianowany a Polską. 

Kamieniew, zaś szciem sztabr: ar 


Tezy miedzynarodowego Kongresu 


nauczycieli szkół średnich. 


WARSZAWA, 29 sierpnia. (Pat). Na/nej, być dostępne dla*wszystkich uzdol- 
dzisiejszem rannemm posiedzeniu między- j nionych uczniów szkoły elementarnej. 


iTOdÓW ego kongresu nauczycieli szkół | 3)-Nauka wi obu forkacii szkotistwa 
średnich po odczytaniu depeszy gratu-, ; 


Te, x średniego powinna być zapewniona ucz- 
locyjnej do p. Belpette, dyrektora biura | niom, przeciiodzącym ze szkoły slonon. 
z BOROWA otrzymania przez niego Of- | tartej do. ogółno-ksztalcącej, zarówno 
deru Polonia Restituta, przystąpiono do fk [ZŁ0adowej, przez Kutno beźoladńe, 
nad koordynacją różnych ro- Í stypendia i fundacle specjałne. 

stopni szkolnictwa, 


5) Dia uczniów, -którzy poprzestać 
muszą ma wykształceniu elementarnem, 
bedą utworzone kursa uzupełniające, po- 

Po południu uczestnicy zwiedzali | łączone z dokształcaniem zawodowem 
wspańiały gmach gimmazjum im. Bato-| da 18 roku życia. 

|- 
rego. 


dyskisii 
dzajów 
O sóodz. 1 ranne posiedzenie kongre- j 
sit zostało zakończome. 


6) Kongress twierdza, że szkolnictwo 
powinno Się kształtować pod wpływem 
otoczenia społecznego i tradycii narodo- 
wej. 


Na posiedzeniu popołudniowem., któ- 
odbyło się w gmachu ginmazitun, po 
referantów WYyCZET- 
uchwalono  następuiace 


Ti 
przemówieniach 
paniu dyskusji 
tezy. 

Kongres uchwała: 


Szósty kongres wypowiada się w 
sposób następujący: 


A 
EE a A 


1) Organizacja trzech stopni szkolnic-| Ponieważ próba połączenia trzecr 
twa powinna być oparta na zasadach|Pierwszych klas szkoły średniej z 
szczerze demokratycznych. trzema ostatniemi kłasąmi Szkoły e-| 


W aasian. środa tai jlementarnej dotychczas nle została wy- 
By S nictwo średnie, uzupełniane | ` i A 
3 p |kónana we wszystkich krajach, obecnie | 


szkolnictwem elementarnem, owinna) ; cz 
"AA opi Ei = jnie należy przesądzać, czy kłasy niższe | 
o « M SZLA są, 0 7A-! z +. z : 
M DEPRESSION iszkoły średniej mają być zastąpione | 
wodową. 


przez klasy wyższe szkoły elernentar-| 
3) Szkolnictwo średnie powinno, zgod | nei kongres przeciwstawia się pró-| 


mię z zasadami sprawiedliwości społecz- | bem w tym kierunku, 


MIN, SKRZYŃSKI W GENEWIE, 
GENEWA. 29 sierpnia. (PAT), 


Przybył tu minister Skrzyński. 


FRANCJA REALIZUJE PRZY- 
ZNANĄ POLSCE POŻYCZKĘ, 
PARYŻ, 29 sierpnia. (Pat), — 


Í s . „ 
|Na skutek porozumienia premjera 
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YAMADA ev 


Karol Kabsburg — pan na Żywcu. 


Rząd polski uzasadnia swe orzeczenie. Arcyksiąże 
nie wykreci się jednak od uczynionej darowizny. 


WARSZAWA, 29 sierpnia. (PAT). —| Załatwienie to polega na tem, 7e 
Rczporządzenie prezydenta Rzplitei z | państwo nie przyjmuje na własność 
dnia 24 sierpnia b, r. zosłała załatwiona | dóbr żywłeckich ustanawiając, zgodnie 


| 


ostatecznie sprawa dóbr żywieckiceli. — 'z wyrażona w ustawie wolą ustawodaw 


|Herriofa z min. spraw zaćranicz- Wcześniejsze załatwienie tej sprawy nie cy, na dobrach żywieckich prawo za- 


|nych Skrzyńskim, rząd francuski 


| poczynił już kroki dla umieszczenia 


w najbliższej przyszłości w prelimi | 


narzu budżetowym i uruchomienie 
trzy czwarte pożyczki dla Polskt, 
| uchwalonej przez obie izby w 1923 
| roku. 


WYROK SADU ARBITRAŻOWE 
GO W SPRAWIE PŁAC ROBOT- 
NICZYCH. 

KATOWICE, 29 sierpnia, Sąd 
arbitrażowy rozpatrywał wczoraj 
sprawę obniżenia zarobków dla ro 
| botników budowlanych i cegielnia- 
nych., Pracodawcy żądali obniże- 
nia zarobków o 20 do 25 procent. 
| Wyrok sądu, powodując się wzro- 
1 


| pozostawił płace robotników, bu- 
i dowlanych bez zmiany, zaś płace 
robotników cegielnianych obniżył 
o 10 procent 


PRZYGODY WIAROŁOMNEJ 
LWOWIANKI. 

PRAGA, 29 sierpnia. Policja tu- 
tejsza otrzymała w czwartek de- 
peszę z prośbą o zaaresztowanie 
osobnika, który uprowadził samo- 
lotem żone pewnego kupca lwow- 
| skiego. Stwierdzono, że ścigana 
para przybyła do Pragi i odleciała 
w kierunku Paryża, Burza zmusiła 
jednak samolot do powrotu na lot- 
nisko. Policja praska aresztowała 
poszukiwanego pasażera samolotu, 
który podał się za dziennikarza 
Budapesztu. 


BEZROBOCIE NA UKRAINIE. 
| CHARKÓW, 29 sierpnia. (PAT). 
Bezrobócie na. Ukrainie wzrasta 
bez przerwy. NA kijowskie gieł- 
dzie pracy zanotowano oficjalne 31 
tysięcy bczrobctnych w rzeczywi- 
į stości liczba ich jest znacznie wię- 
| ksza. Około połowy robtników bu 

dowlanych jest bez pracy pomimo 

sprzyjającego sezonu. 


i 
i 


T 
i 


Z 


I 


mogło nastąpić ze względu na brak ra- stawn, zabezpieczając skarb państwa 
tyfikacjh traktatu między mocarstwami przed ewentualną  odpowiedzialnością 
sprzymierzoremi i stowarzyszonymi, » | finansową państwa polskiego. mogąca 


| Austrią, podpisanego 10 września 1919 | wyniknąć z powyższego traktatu, 


|roku w Saint Germain, który zawierał | Załatwielke tak P zał 
r Ą f 2 LATE r U A za 
podstawy do określenia własności dóbr, | Watwiemie takie rząd uważa 


należących” do b. rodzińy panające) au- | słuszne, iż zsodnie z traktatem f inte"=- 
śirożwępierskiel [sem państwa, który wymaga konsek- 
Dobra te stale od dnia 28 lutega 1919 | WENGI W: postępowaniu rządu į dotrzy- 
roku pozostawały pod przymusowym zu mama zobowiązań. Wobec nstalenia pra 
LAS: aE własności dóbr żywieckich odpada 
f: afstwa, f se, > 
Po dokonanej ratyfikacji traktatu po- | jedna z głównych podstaw „I zd 
kojowezo w Saint Germain na zasadzie |" nadal zarządu Paretwowego nad do- 
ustawy z dnia 11 kwietnia b. r. seim w) PTAmi powyższemi i dlatego zarząd roz- 
ustawie z duia 21 lipca o naprawie skar- porządzeniem e Pra "ob. © Góbr państwo; 
| wych z dnia 28 sierpnia został zniesiony 


bu Rzplitej upoważnił rząd do ustalenia 
własności tych nieruchomości, których (i administracja dóbr przechodzi do uzna- 


tytuł własności jest sporny. Przy wykład | 1e%0 prawnie właściciela, 


mi tego traktatu sejm poważni? rząd 

zalatwienia sprawy we właściwym za- ARa e Karol Stefan Habsburg by? 

| kresie działania i zastrzegł, iż ustalenie | hipotecznym właścicielem dóbr žywľe- 
| akich i wykonał przyrzeczenie zeszło- 


własności ma nastąpić przy jednocze- 
srem zabezpieczeniu na nieruchomo- | roczne, wiążące go wobec państwa pol 
| skiego i społeczeństwa, wyłącznie na 


jściach ustalonych co do prawa własno- 
(ci wszelkiej ewentualnej odpowiedzial- | rzecz akademii umiciętności w Krak- 
[ności finansowej państwa, wynikającej | wie, do której znaczra część przedmiotu 
k traktatu. przyrzeczeń z„roku ubiegłego fuż' się 

Z chwilą wydania tych dwuch ustaw, t odnosiła. Darowizna, uczyniona przez b. 
| rząd znałazł się w możności załatwienia | arcyksięcia Korola Stefana na rzecz a- 
|sprawy, co też nastąpiło w drodze wv- kademji umiejętności, obejmuje obszar 
| danja wyżej wspomnianego rozporządze , 10.500 h2, co stanowi 20 procent ogólne- 
nia prezydenta Rzplitej. [go obszaru dóbr żywieckich, 


==" 


Obrót czekowy 


zastąpi poczęści brak gotówki. 


WARSZAWA, (Telef. od nasz; 
|koresp.). Ministerstwo skarbu o< 
|pracowało już omawiany oddawna 
projekt ustawy czekowej na zasa- 
dach ogólnych, przyjętych przez 
| konferencję w Hadze, z uwzględ- 
| nieniem jednak potrzeb i warun- 
ików lokalnych, 

Ustawa ma z natury rzeczy na 


twa 


Jednocześnie rząd zgodził się, aby 


względzie zadośćuczynienie wzra- 
stającej wciąż potrzebie obiego- 
wych środków płatniczych. 

Czeki będą mogły być wysta- 
wiane na Bank Polski, Bank Go- 
spodarstwa Krajowego, P., K, O., 0- 
raz zarejestrowane firmy, prowa- 
dzące operacje bankowe. 


DEFICYT WYSTAWY W WEM- 17 mumii 


BLEY, | WROCŁAW, 29 sierpnia. , Dzi- 
WIEDEŃ, 29 sierpnia. — Tele- siejsze dzienniki donoszą z Gliwic: 
śraphenkorespondenz" donosi z| Podczas katastrofy w kopalni koło 
Londynu, że wystawa ogćlno-bry-| Mikulczyc w dniu 10 stycznia 1923 
tyjska w Wembley przynisie pra-|roku z górników, którzy wówczas 
wdopodobnie znaczny deficyt, któ- | ponieśli śmierć w szybie Hugona, 
rego unfknięcie możliwe jest jedy- | zdołano wówczas wydobyć zwłoki 
nie w iym wypadku, jeżeli w cią- | zaledwie trzech. 
gu pozosłych ośmiu tygodni zwie 
azi wystawę 6 miljonów osób 


ODKRYCIE CENNYCH OBRA- 
ZÓW. 

PRAGA, 29 sierpnia. „Lidove 
Listy” donoszą, że profesor historji 
sztuki na uniwersytecie w Bernie, 
p. Dostal, odkrył w pałacu arcybi- | 
skupim w Kromieryżu. na Mora-, 
wach obraz Tycjana oraz szeregi 
kopji Rubensa. 


Wydostanie innych było niemo- 
żliwe, ponieważ szyb z powodu po- 
żaru musiał być odosobniony. 

Dopiero obecnie udało się uzy- 
skać dostęp do miejsca katastro- 
| W obecności przedstawicieli władz 


RADOM, 29 sierpnia. (Pat). — 


LEADER NACJONALISTÓW IN- Ruch w garbarstwie w porówna- 
DUSKICH W LONDYNIE. jom z poprzednim miesiącem oży- 
LONDYN, 28 sierpnia, (Tel, wł.) | W1} sie * ceny stopniowo się wzmo- 
Przybył do Londynu z Kalkuttyj TY: : 
członek najwyższego sądu, sędzia W przemyśle metalowym Eray 
Das. Das jest przywódcą radyka|- | 77ÓWNo.surowców, jako też goto- 
nego skrzydła nacjonalistów w In-| wych odlewów nie zmieniły się. 
diach i wbrew polityce Gandhi'ego 
propaguje politykę walki czynnej 
z rządem angielskim. 
Przyjazd Dasa tłomaczą tu che- 
cią porozumienia się nacjonalistów 
z Mac Donaldem oraz radzieją wy 


i 
I2 

4 
i 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. 


o 


Zahradnik będzie wydany. 


L4 = [4 

górników. 

górniczych i robotników, zdołar 
dotrzeć na 50 metrów do miejsca 
poźaru i znaleziono tam zwłoki 17 
śórników, wyglądających jak mum 
je.Nieszczęśliwi leżeli w różnych 
pozycjach, bądź to na plecach, 
bądź-to w pozycji skurczonej, — 
Widocznie, kiedy usiłowali się ra- 
tować dostali się w obręb wypeł- 
niony dymem, gdzie znaleźli śmierć 
przez uduszenie. > 


Prace około wydobycia zwłok 
reszty 25 ofiar są w toku. 


a Ò 


Sytuacja przemysłu w radomskiem 


|Jednakże można stwierdzić znacz. 
ne polepszenie się syluacji ze 
względu na wpływające zamówie- 
| nia, , 
| W przemyśle chemiczno-olejar- 
skim daje się zauważyć zupełny 
brak surowców. 


| negdaj w Warszawie za usiłowanie 


śdzie fale poniosły aprat na 100 


tar$owania ustępstw od rządu, 


LVEATELLI ODNALEZIONY 

NOWY JORK, 29 sierpnia. (Tel.| 
wł.). Lotnik włoski Lveatelli został 
odnaleziony na morzu przez krzy- 
żowiec angielski „Reichmond". — 
Wskutek zepsucia się motoru mu- 


siał lotnik opuścić się na morze, 
f 


mil m. od miejsca lądowania, | 
PRZYMUS PASZPORTOWY | 
W ESTONJL | 

RYGA, 28 sierpnia. (Tel. wł.) Lii 
twa, Łotwa i Estonja traktowały 
wspólnie nad zniesieniem paszpo- 
tów zagranicznych. Obecnie Esto- 
nja postanowiła 
mus paszporłowy 
sąsiedztwo Rosji. 


iitrzymać  przy=" 


ze względu na 


Į jeździe, jako emigranci, lecz 


koresp.). Na żądanie władz gdań- |oszustwa w Banku Dyskontowym 
skich zostanie tam odesłany byłyjgdzie za czekiem nieprawnie usi- 
dyrektor śdańsko-praskiego banku,łował podnieść większą sumę. 
Teodor Zahradnik, aresztowany o- 


G- 


Antysemityzm nacjonalistów 
sdańskich. 


GDAŃSK, 29 sierpnia, — Nacjo- 
naliści niemieccy skierowali do 
prezydjum senatu dwie interpe- 
lacje w sprawie żydowskiej. W je- 
dnej z nich interpelanci występują 
przeciwko pozostawaniu w wol- 
nem mieście znacznej, liczby ży- 
dów galicyjskich i twierdzą, że po 
zostają oni w Gdańsku nie w prže- 


dla 


dokonania dogodnych operecji, — 
Druga interpelacja skierowana jest 
przeciwko kongresowi sjonistycz- 
nemu, mającemu się odbyć w wol- 
nem mieście, interesanci uważaja 
za nieprzyzwoite dopuszczenie 
do niego zwłaszcza, że niedawna 
nie pozwolono na międzynatodo- 
wy koneres niemiecki, 
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Lagtębie Ruhry. 


JEGO ZNACZENIE W ŻYCIU 
PRZEMYSŁOWEM NIEMIEC. 


Już Voltaire, podróżując po Niem- 
czech, utyskiwał na smutny krajobraz 
zagłębia Ruhry. 

Obecnie mieszka tam sześć miljonów 
ludzi, a czternaście miast liczy z górą 
po sto tysłęcy mieszkańców, 

Prowincja ta (wielkości francuskiego 
departamentu: 90 kim. długości i 45 kim. 
szerokości) jest główną podstawą nie- 
mieckiego przemysłu. 

Metamorfozę tę spowodowały złoża 
węgła, znajdujące się w tej prowincji na 
przestrzeni 2.900 kim. 

Kopalnie te są bardzo bogate, Pomi- 
mo to przy dziennem wydobywaniu 
100 miljonów tonn, w roku 4031 wegiel 
zostanie zupełnie wyczerpany. 

Kopalnie zaczęto eksploatować w 
połowie zeszłego wieku. Inicjatywę dali 
francuzi, belgowłe i anglicy. 

Potem przeszły one w niemieckie rę- 
ce. Nieustanne i celowo prowadzone pra- 
ce uczyniły z nich jedno z najpotężniej- 
szych ognisk przemysłu ua świecie. 

Administracyjnie zagłębie Ruhry 
dzieli się na dwa okręgi:* dortmundzki 
i bochumski, W pierwszym istnieje 135 
firm, a w drugim tylko cztery. 

Najpoważniejsze  iirmy to: Gelsen- 
firchener Bergwerks A. G, Harpener 
Bergbau, kopalnie rządowe, Hibernia, 
Deutoch . Luxemburgłische Bergwerke 
und Hütten A. G, Towarzystwo Prenix. 
kopalnie Thyssena, Stinnesa, Haniela, 
Funke, Hörsch, zakłady przemysłowe 
Kruppa i inne. 


Osobistości. stojące ma czele grup: 


Hznłeł Klaechner, Hoesch, Krupp, Ma- 
Stumm, Thyssen, 


nesmann, Manstield, 
Roechling i inni są panami całego kom- 
nieksu kopalni i zakładów przemysło- 
wych. 

Stroną handlowa 
kopalni zajmuje się 
olbrzymia organizacia podzłału I sprze- 
daży, która roznorządza podług swego 
uznania produkcia każdej poszczególnej 
kopalni, 

System tej eksploatacji, zastosowany 
przez Kruppa. a ulepszony przez Stin- 
nega, jest prostopadły. 


ZNACZENIE RUHRY, JAKO 
OŚRODKA HANDLOWEGO. 


Przyjrzyjmy się znaczeniu zaztębia 
ze strony handlowej . 

Z pięćdziesięciu milionów tonn wę- 
gla, które Niemcy posiadały przed woj- 
ną, 50 procent pochodziło z zagłębia 
Ruhry. 

Tam zaraz na miejscu pobudowano 
roziegłe zakłady przemysłowe, które 
produkowały żelazo, stal, barwrlki, ma- 
teriały apteczne, perfumy, mawozy etc. 

W roku 1922 wydobyto 93 miliony 
785.000 tonn węzła i wyprodukowano 
24 miliony 511.000 tonn koksu, 

Tego samego roku Rubra dała 6 mil- 
jonów 520.000 toun żelaza i 8 miljonów 
60.000 tonn stali. 

W zagłębiu liczono 640 szybów ko- 
palnianych, 125 pieców hutniczych | ca- 


| pogłosce, przyczem podkreślano, 
454 sprawie ich ewentualnego wstąpienia do rządu mogą się rozpocząć 
| 


jak marsz francuzów został w ciągujchoły i dwuch dywizji kawalerji, razem 


estar” miesięcy roku 1923 wstrzy-,50.000 ludzi, tworzył ciało okupacyjne, 


many i jak rozpoczął się bierny opór | prócz inżynierów i celników. 

niemców. Dziś w zagłębiu niema więcej nad 
Nie będzie chyba zbytecznem obec-| 18.000 ludzi, którzy sa podziełeni na 

me, gdy po konferencji londyńskiej | najrozmaitsze miasta i włoski, tworząc 

Ruhra ma być za rok opuszczona, to, co Poincare nazywał „niewidzialna 

wsponmieć jak została  zerzganizowana | okupacją”. 

okupacja tej prowincji. Korpus woisko- Generał Degoutte, który dowodzi ta 

wy, składający się z pięciu dywizji pic- armią, mieszka w Diisseldoriie, gdzie 


i 


30 VIII — GŁOS POLSKI -~ 1924. 


Dziś będą podpisane uchwały londyńskie 


urzęduje także zenerałra dyrekcja ko- 4. Zarząd pensji. 
munikach i zaprowiantowania armji. 5. Zarząd leśny. 
| Te siły wojskowe zabezpieczają spo-| © Urzedy celae iądowe, 
kój następujących misji cywilnych: 7. Urzędy celne w f 
ra x 8. Urząd dła wydawania świadectw 
1. Misja aljantów dia kontroli ko- Ea i 
palń i zakładów przemysłowych. ZP PAY MAEWE WADE 


1 2, Framctsko-belgijski zarząd kolei 
żelaznych. 


3. Misja handlowa Rukry, 


Okupacja ta skończy słę za rok. 
Jean Grimad. 


Reichstag przyjął ustawy. 


Nacjonaliści ulękli się odpowie” 
dzialności. 


BERLIN, 29 sierpnia. (Telegr. wł. „Głosu Polskiego“). — Dzi- 
siaj około godziny 11 przed południem rozpoczęło się, oczekiwane 
w całym świecie politycznym z wielkim niepokojem, 

decydujące posiedzenie Reichstagu. 

Nastroje w kuluarach, będące najlepszym wykładnikiem sytuacji, 
cechowała niepewność i przerzucanie się z jednej ostateczności 
w drugą. Ta chwiejność była jedynie odzwierciedleniem odbywają- 
cych się równolegle z posiedzeniem Reichstagu narad między Volks- 
partei i nacjonalistami, których treścią było właściwie dobijanie targu 
o los uchwał londyńskich i planu Davesa. 


Sensacje wywołała pogłoska, puszczona przez dzisiejszą „Deut- 
sche Zeitung”, która donosiła, że Volkspartei zaproponowała nacjo- 
nalistom 4 portfele ministerjalne, oraz, że nacjonaliści, nie kontentu- 
jąc się tem, zażądali dła przedstawiciela swojej partji stanowiska 
kanclerza, + 

W kuloarach parlamentu ze strony Volkspartei zaprzeczano tej 

że pertraktacje z nacjonałistami 


dopiero po głosowaniu za przyjęciem omawianych ustaw. Jednak sze- 


'rokie koła poselskie zapatrywały się na to dementi bardzo sceptycz- 


nie, reagując przeważnie na zaprzeczenia wzruszeniem ramion i iro- 


i nicznym uśmiechem. 
Trzynaście prywatnych konsorcjów | 
i jedno rządowe panują na tym obszarze. | ta 


Około godziny 12-tej w południe sytuacja ogromnie się zaostrzy- 

„ W kuluarach mówiono z wszelką pewnością, że nacjonaliści się 

uparli, a z drugiej strony wyłoniły się obawy, że socjal-demokraci wy- 

pewiedza się kategorycznie przeciwko kompromisowi z nacjonali- 
stami, 

Ttreść jednak periraktacji Volkspartei z narodowcami pozosta.a 

chwilowo tajemnicą, gdyż zaanonsowanie przemówienia kanclerza 


wszystkich tych | Marksa zapędziło wszystkich obradujących posłów na salę plenar- 
Kohlensyndicat, | nych posiedzeń. - 


Niezmiernie charakterystycznym szczegółem, zwracającym po- 
wszechną uwagę, było to, że kanclerz wszedł na trybunę, trzymając 
w ręku dekret o rozwiązaniu Reichstagu, jakgdyby chciał pokazać 
prawicy, że jest gotowy uczynić krok ostateczny, aby zapewnić pod- 
pisanie uchwał londyńskich, 


Przemówienie kanclerza skierowane było niemal wyłącznie pod 
adresem nacjonalistów, Zaznaczył on, że w zasadzie obydwie po- 
prawki nacjonalistów są słuszne i że właśnie w tym kierunku zmie- 
rzała cała dotychczasowa polityka rządu, Dodał jednak, 
| sywna forma, w jaką złożone poprawki ujęto, jest nie do zaakcepto- 
wania, gdyż przyjęcie ich obróciłoby w niwecz uchwały konferencji 

londyńskiej. 

Po kanclerzu zabierał głos cały szereg przedstawicieli rozmai- 
tych irakcji, 

Charakterystyczne było przemówienie socjal-demokraty Breit- 
scheida, który szydził z nacjonalistów i wytykał im, że za kilka port- 
feli ministerjalnych gotowi są w każdej chwili sprzedać swe zasady i 
przekonania. Mówca zażądał od kanclerza Marksa wyjaśnień, cz 
przedstwiciele rządu prowadzili z nacjonalistami 
rokowania. 


W odpowiedzi kanclerz kategorycznie zaprzeczył pogłoskom, ja- 
| oby rząd wchodził w kontakt z prawicą co do przyjęcia planu Da- 
‘vesa i dyskutowanych ustaw. 


Następnie przerwano obrady, a konwent senjorów zebrał się, aby 
omówić formę głosowania. 


jakiekotwiekbądź 


że suspen- | 


O godzinie 4 min. 20 prezydent Reichstagu Wallraff ogłasza wynik 
słosowania. 


ZA USTAWĄ KOLEJOWĄ PADŁO 314 PRZECIWKO 127 GŁOSÓW 


Wynik. głosowania narodowi-socjaliści przyjęli hałasem:-Z ich ław 
padały pod adresem lewego skrzydła nacjdnalistów okrzyki: „Pfuj'! 
„Zdrajcy“! 


| 


| - LJ 

| Przeczucia angielskie. 

i LONDYN, 29 września. (Telegr. wł. „Głosu Polskiego"). Wieczor- 

|ne wydanie „Morning Post" podaje szczegółowe sprawozdanie z prze- 

| biegu dzisiejszego posiedzenia Reichstagu aż do głosowania i zapewnia, 

że po przyjęciu ustawy kolejowej nacjonaliści wezmą udział w rządzie, 
Wobec tego Mac Donald musi się liczyć ze wzrostem wpływów 

nacjonalistycznych w Niemczech, 


Na zakończenie posiedzenia oburzeni narodowi-socjaliści (hittle- 
rowcy) postawili waiosek, domagający się wyrażenia rządowi kancle- 
rza Marksa votum nieufności. i 

Przeciwko wnidskowi padło 260 głosów, Za wnioskiem głosowali 
tylko komuniści i wnioskodawcy w ogólnej liczbie 96 posłów. 85 obec- 
nych na sali nacjonalistów powstrzymało się od głosu. 


Podpisanie protokułów 
lomdyńskich. 


BERLIN, 29 sierpnia. (Pat) Ambasador niemiecki w 
otrzymał polecenie podpisania w dniu jutrzejszym układu londyńskiego. 


LONDYN, 29 sierpnia, (Pat) Ustalono, że podpisanie protokułów 
londyńskich nastąpi jutro o godzinie 12 m. 30 w Foreign ołłice. 


Jeśli anglicy opuszczą Kolonje.. 
Znamienne oświadczenie Hepriota. 
LONDYN, 29 sierpnia. (Telegr. wł. „Głosu Polskiego”). „Daiły 
Telegraph“ donosi, że przed kilku dniami Herriot zwrócił się do rze- 
czoznawców wojskowych z zapytaniem, jak się ma zachować rząd 
„francuski, jeśli wojska angielskie w terminie 10 stycznia 1925 roku 
rozpoczną ewakuację strefy Kolonji. Herriot domagał się konkretnej 
odpowiedzi, czy w razie takiego obrotu sprawy, wojska francuskie 
mają obsadzić tę streię, czy też może ona pozostać wolną. 
Rzeczoznawcy odpowiedzili, jak to było do przewidzenia, że ze 
względów strategicznych ten punkt węzłowy nie może być wypuszczo- 
ny z rąk koalicji przedwcześnie i że wojska francuskie musiałyby zająć 


1 
1 


Y Kolonię już w trakcie wycotywania się angielskiej armji okupacyjnej. 


Otrzymawszy to wyjaśnienie Herriot oświadczył, że dzisiejsza sy- 

' tuacja polityczna nie pozwala na rozszerzanie terenów okupowanych, 
że przeto zastosowanie się do poglądów ekspertów fest niemożliwe; 
możliwe natomiast jest porozumienie się z rządem angielskim, aby po- 
zostawił narazie swoją załogę w Kolonii. Jeśliby ta propozycja nie zo- 
| stała przez Anglję przyjęta, to ewakuacja musiałaby się odbyć jedno- 


O godz. 3 popołudniu posiedzenie wznowiono i przystąpiono do cześnie przez wojska angielskie i francuskie. 


kolejnego czytania ustaw. 


ły szereg pieców, przerabiających wszy- ] 
sitkie przetwory. 


W sterach politycznych to oświadczenie Herriota komentowane 


W zalerjach kopalń pracuje 600.000 | przeciwko sobie. 
górników, a w zakładach Kruppa 109.000 


robotników. 

Cały okręz Ruhry to jedna ołbrzy- 
mła osada przemysłowo-handlowa, w 
której miasta i wioski stykają się pra- 
włe ze sobą, tak sa gęsto usiane, Na 
każdy kwadratowy kilometr przypada 
800 mieszkańców, 

Miasta rozwinęły się tu bardzo 
szybko, W roku 1871 Essen liczyło 51.513 
dusz, zaś w 1922 roku 472.002 mieszkań- 
ców. Diissełdorf w 1871 r, liczył 69.365 
mieszkańców, za$ w 1922 roku 472.092 
młeszkańców, Podobnie szybko rozwi- 
taty słę ł ime miasta i wioski. 

Zagłębie Rutiry posiada 6.196 kilome- 
tów drogi żelaznej, nie licząc limi bocz- 
nych i lokalnych. 

180.000 urzędników kolejowych pra- 
cuje przy trańsporcie 375.000 tonn to- 
warów i 400.000 podróżnych dziennie, 

Rańra reprezentuje 44,8 proc. całego 


przemysłu Niemiec. W roku 1921 za- 
złębie transportowało droga wodna 
7.367.175 tonm! 

OKUPACJA 


Takim jest skomplikowany organizm 
prowincji, którą okupowałiśmy. Wiemy 


Ustawa o banku Rzeszy uzyskała 259 głosów, mając 172 głosy. jest, 


Ustawę o likwidacji marki rentowej przyjęto 262, przeciwko 172 
głosom. 
Ustawa o obligacjach przemysłowych 
ciwko niej głosowało 176 posłów. 
Nacjonaliści we wszystkich wypadkach głosowali PARYŻ, 29 sierpnia. (Pat). Ko- 
przeciwko ustawom. Mimo to jednak misja odszkodowań zebrała się dzi- 
ustawy uzyskały moc prawną, gdyż ich przyjęcie wymagało zwykłej, siaj na posiedzenie, na którem w 
większości głosów. związku z przewidzianem podpi- 
Następnie rozpoczęło się głosowanie nad ustawą o ratyfikacji saniem układów londyńskich przy- 
uchwał konferencji londyńskiej. Poprawki nacjonalistów odrzucono, Stowano Kom: wawie zk! 
natomiast przyjęto poprawkę Volkspartei, która głosi, że termin osią: ; 73 0718€: R PAG 
gnięcia mocy prawnej ustawy ustała rząd Rzeszy. | 
O godzinie 4 rozpoczęło się decydujące i najważniejsze głosowanie, | 
mianowicie nad ustawą kolejowa. Najważniejsze dlatego, że ustawa ta, 
jako wymagająca zmiany konstytucji, musi uzyskać większość dwuch | 
trzecich głosów, jeśli ma stać się obowiązującą. Tutaj oczywiście sta-| 
nowisko nacjonalistów było rozstrzygające. | 
W izbie wielkie ożywienie. Rzuca się jednak od razu w oczy, że. 
irakcja nacjonalistyczna zwolniła swych członków od przymusu irak-! 
cyjnego, przy mającem nastąpić głosowaniu. | 
Szereg posłów z admirałem Tirpitzem na czele, wysuwa się ze sali. | 
Posłowie, grupujący się wokoło Hergta, w liczbie 44, oddają we 
słosy za ustawą, i 
Na sali 441 posłów. Większość za ustawą kolejową wynieść musi dent Banku Rzeszy, dr. 
294 głosy, 


| 


uzyskała 262 głosy. Prze-| / J aa 
Prace kom’sji 


zwartą ławą! 


ustalenia ekonomicznego modas 


jako przygotowanie opinji publicznej do ewentualnego wcześniej- 
| szego, niż przewidują uchwały londyńskie zlikwidowania okupacji. 


me 0 WESTERN 


odszkodowań. 


tro rano na posiedzenie, na któ- 
rem nastąpią nominacje na stano- 
wisko gen. agenta spłat odszkodo- 
wawczych, agenta dla spraw obli- 
$acji przemysłowych i komisarzy 
dla zastawów. 


Belqja nawiązuje rokowania 
z Niemcami. 


PARYŻ, 29 sierpnia. — Z Bru- |vivendi, Rokowania odbędą się w 
kseli donoszą, że w najbliższym | Berlinie, Przewodnictwo delegacji 
czasie wyjedzie do Berlina dele- | belgijskiej obejmie poseł w Berli- 
gacja do rokowań z Niemcami dla |nie hr, de la Faylle, 


Dr. Schacht w Rzymie. 


BERLIN, 29 sierpnia, — Prezy- | ministrem skarbu, oraz 


dyrekto- 
Schacht, [rem Banku włoskiego, We czwar= 
j który bawi obecnie w Rzymie, od | tek dr. Schachta 
był szereg konferencji z włos 


przyjął premjer 


kim ! Mussolini, 


PO, pe r 


Wystąpienie Jana Lechonia. 


Dopóki czerń wszelaka wraz ze wa z p. Kaczałowem. Kiedy w War 
swoimi przywódcami rozprawia o szawie grała dobra żydowska tru- 
stosunkach międzyludzkich, dol2-|pa „Dybuka”* Anskiego, codzien- 
wając oliwy do ognia, podsycając |nie pełno było na sali polskich ak- 
nienawiści rasowe, narodowe i fe- torów i miłośników teatru; i na- 
ligijne, dopóty „dyskusja* taka, ja-|pewno nikt z nich nie uważał, że 
ko że toczy się w kole ciemnoty,|wyświadcza jakąś łaskę „żydom: 
jest zawsze jednakowa i nic nie przyszedł poprostu dla własnej 
przynosząca dobrego. Moment wy- |przyjemności”. 
jątkowy następuje dopiero wów-| Stosując jednaką miarę do wszy 
czas, kiedy na owe tematy słos za- |stkiego, co jest obrzydliwe i nie u- 
bierze ktoś, stojący jakńajdalej od |zależniające swego sądu od raso- 
barbarzyńskich sporów i małostko wej czy narodowej marki jakiejko! 
wych uprzedzeń. Ludzie kulturalni | wiek rzeczy kulturalnie ujemnej, pi 
mogą go z pożytkiem wysłuchać, [sze dalej Jan Lechoń: 

Choćby w imię jakiejś dobrej od-| „Zabłocki nazwał chamstwo, za- 
miany. Słuchamy ciągle ludzi roz-|cofanie, obżarstwo i pijaństwo — 
wścieczonych, zaangażowanych w |sarmatyzmem i to się pewnie ży- 
walce, z gorączką w mózgu i roz-|dom wydaje zupełnie naturalne; 
krzyczaną głupotą na ustach.jale nazwać paskarza, pasibrzucna, 
Chciałoby się wówczas uciecjaknaj | fanatyka „straszliwym żydem”, to 
dalej od tego krzyku, od tych wsży| zbrodnia, antysemityzm, brak kul- 
stkich racji i nieracji, żalów, oskar |tury — i właśnie lewica, właśnie 
żeń, prelenSji, Uciec — skoro niejludzie bez przesądów, właśnie ci, 
można nakazać, żeby było i ciszejlktórzy tępią zacofanie, mają się 
i mądrzej, „ cackać z tym najbardziej sfanaty- 

Znakomity poeta Jan Lechoń na |zowanym,  aroganckim narodem 
pisał recenzje o wieczorze tosyj-| świata, dlatego że czasem jakiś 
skieóo aktora p. Kaczałowa i wy-jcham polak pociągnie żyda za 
raził się dość mocno o publicznoś- i brodę'. 
żydowskiej, specjalnie na owym| Warto przypomnieć, że to Jan 
wieczorze dobranej,złożonej ze sno| Lechoń napieał,świetną „„Rzeczpo- 
bów i paskarzy, „obdartej, opasłej|spolitą Babińską", w której wszyst 
fizycznie ohydnej*.- W odpowiedzi |kie śmieszności i błazeństwa w ży- 
jakiś pan Turkow wystąpił na ła-|ciu politycznem Polski bez litości 
mach „Naszego Przeglądu” z „u-|i pardonu biczem satyry wysma- 
pomnieniem", przytaczając niesły-|gał, I nikt mu z polaków nie zagro- 
chany argument, ził bojkotem. Nikt mu nie zapowia 

„Pan Turkow — replikuje Le-|dał, że się przestanie kupować je- 
choń — miał czelność napisać w|go książki. Ta grupa żydów, którą 
pisinie, wychodzącem w Warsza-|reprezentuje warszawski „Nasz 
wie, że poezje polskie czytają tyl-i Przegląd” wybrała sobie bardzo 
ko — czy też w 95 procentach ży- |niefortunnego w osobie p. Turko- 
dzi, że gdyby nie żydzi i jak złośli-.wa obrońcę, Cóż to za nieszczęsny 
wie doda! „żydóweczki”, toby wie |punkt widzenia! Co za chorobliwe 
czory poetów „Skamandra”* nie |przeczułenie! P, Turkow jest jed- 
mogły się odbywać. P. Turkow naj |nym z tych, tak bardzo licznych ży 
wyraźniej udaje naiwnego, wie |dów, — może nawet przeważającej 
przecież doskomałe, że to niema |większości — dla których, jak pi- 
mic wspólnego z popieraniem pol-jsze w końcu Lechoń — „każdy jest 
skiej sztuki, tylko, że nie mając Jo |antysemitą, kto się ośmiela ich kry 
brych poetów żydowskich, robią 'tykować, kto patrzy na nich, jak 
żydzi rejfwach, jak koło swoich, kotna każdy inny naród, a nie jak na 
łe Słonimskieśgo i Tuwima, — alejjakieś cudowne, specjalnie delikat 
wystarczyło wiersza „Giełdziarze” |ne plemię, znienawidzone za to, że 
aby zrobili Tuwimowi kocią muzy-|jest także kulturalne i postepowe”. 
kę nawet nie ci opaśli żydzi, któ-| Wystąpienie Lechonia, jednego 
rzy byli na wieczorze Kaczałowa,jz największych dziś poetów pol- 
ale młodzież żydowska, więc —|skich, jest wielce pożyteczne. Mi- 
zdawałoby się — ludzie postępowi. |mowolną zasługą p. Turkowa było, 
Akurat tak samo jak później ciem- | to, że wystąpienie wywołał. Trześa 
ni i fanatyczni moi rodacy z powo- | nareszcie zrozumieć, że stosunki 
du wiersza „Do Generałów”. I wo- | doszłyby do niemożliwego zadraż- 
göle, , co to znaczy — popieranie |nienia, gdyby zarzut antysemityz- 
jakiejś sztuki Żydzi rzeczywiście |mu miał być stawiany każdej kry- 
chodzą do polskich teatrów, czyła- |tyce, Krytyka mo*e być najbar- 
ja polskie książki — ale cóż stąd| dziej dotklrwa, a jednak z barba- 
za wniosek? Ten tylko, że ten te- |rzyńską propagandą nienawiści nic 
atr jest artystyczny, że ta książkajnie mieć wspólnego, Trochę przy- 
jest dobra, że kulturalny żyd, chąc, | tomnej rozwagi wystarczy, by jed- 
nie chcąc, musi korzystać z pol- ną rzecz od drugiej należycie roz- 
skiej sztuki; a że woli od niej każ- | różnić, 


ci 


Józef Wasowski. 


Przecież to rzecz znana, o tem 
wszyscy już wiedzą. 

Bądźcie spokojni, ona już nie po- 
wstanie, teraz już ma zamknięty 
ten przeklęty język — na całą 
wieczność, 

Nie pytajcie, dlaczego to zrobi- 
łem. Ja zabić ją musiałem, na- 
demną zawisło groźne fatum, któ- 
re kazało mi spełnić ten czyn. 

Znacie przecież ten dziwny ga- 
tunek kobiet, kobiety — wampiry, 
kobiety, które wypijają 
krew, zatruwają cudzą duszę. 

Ona była taką. 

Czułem, że ona wyssała mi duszę 
ona dobrała mi się do mózgu i po- 

Ha, ha, ha, wspaniale ich oszu- | woli, stopniowo pod jej wpływem 
kałem, prawda? Wyście się mu- | zaczął mi się rozkładać mój mózg. 
sieli odrazu tego domyśleć, Czy ja ; Wtedy nie miałem innego wyjścia, 
wyślądam na warjata? musiałem ją zabić, 

A jednak widzicie — doktór nie 1 żebyście wiedzieli, jak spryt- 
domyśla się, Już go nawet napro- | nie, jak genjalnie to zrobiłem! Aż 
wadzałam na tę myśl, chciałam go | dziwią się, że doktór tak łatwo u- 
wypróbować, a on niczego się nie | wierzył że jestem warjatem, wie- 
domyśla. dząc już, w jaki sposób ją zamordo 
f | wałem. 
| Przez trzy miesiące całemi no- 
cami obmyślałem plan, przestudjo 

wałem wszystkie dzieła o truciz- 
nach... 

I wymyśliłem. Postanowiłem za- 
truć ją trupim jadem, 
| Przygotowywałem go u siebie w 
domu. Ukradłem rękę z prosekto- 
rjum, Czekałem długo, aż się za- 

Ha: to wściekła robota, a jednak j cznie rozkładać i potem zabrałem 
ja te potrafie! się do dzieła. 

Pytacie, czemu lo rokie? Czemu Zatruwałern jej codzień  jedze- 
ich zwodzę? nie, rzeczy których się dotykała, 

Otcż słuchajcie. | wszystko. Cała była otoczona tru- 

Zabiłem “ja. etzną. A czyniłem to zręcznie 

Czemu zadrżeliście ? przebiegle, cicho, że ani razu się 


VAN DER LYS, 


Symulant. 


Cicho. Nie mówcie tak głośno, 

Chodźcie tu, do tego kąta. 

Chcecie? Powiem wam całą pra- 
wdę, Ale przysięgnijcie, że nie FiA 
wiecie doktorowi. Ani służbie, ani | 
nikomu. Przysięgacie? 


Dobrze. Więc słuchajcie: To nie- 
prawda, że ja jestem warjatem. To 
wszystko „ymwulacja! To im się tyl- 
kn tak zdaje. 


Prawda, że to nie łatwo wpaść 
na pomysł symulowania warjata? 
A jeszcze trudniej ciągie udawać, 
ciącie pamiętać o swojej pozie, 
oczy mieć na wszystko zwrócone, 
jednym słówkiem niebacznie rzu- 
conem nie dać im poznać, że je- 
slem zdrowym, normalnym, jak wy 
i oni. 


w im — uŁÓS POLSKI — 1924. 
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Życie sportowe. 


Mecz Polska--Węgry. 


Jedno z najważniejszych dla nas 
spotkań «międzynarodowych odbę- 
dzie się w niedzielę dnia 31 b, m. 
w Budapeszcie, Drużyna nasza, 
składająca. się niema] z najlepszych 
footbalistów Polski zmierzy się ze | 
sławami światowemi, teamu, repre | 
zentującego barwy węgierskie. Grąj -lko od zgrania | wzajemnego zro 
cze węgierscy bezapelacyjnie re-| zumienia się zależeć będzie sukces 
prezentują najlepszą klasę piłka- 
rzy na kontynencie i rutyną, tech- 
niką oraz umiejętnością bezwzględ 
nie nas przewyższają. W jednym 
tylko kierunku my górujemy: nasz 
sport jest czysto amatorski i nie 
jest na sposób zagraniczny zaba- : ro 
śniony zawodowstwem. To też o- | Garbień wprawdzie ostatnio jest 
kazać może taki zapał i energję w | w bardzo dobrej formie, lecz może 
walce, które mogą wystarczyć na lepiej by było wystawić Szłenec- 
zrównoważenie nawet najwyż- mana, Staliński odgrywać będzie 
szych umiejętności. Drużyna nasza |rolę tanku, wysyłanego przez śro- 
znając ważność tych zawodów dla dek do boju. 
nas, napewno wyda ze siebie. Skrzydła, Adamek i Śledź, 
wszystko, by zrechabilit ować się szybkie i [technicznie dobrze 


nadzieję, że z większości walk wł 
dzie Kuchar zwycięsko, a wtedy 
mniej niebezpieczny będzie atak 
węgierskiego teamu. 

* erajni momocnicy, Hanke i Sroj 
da i tym razem chyba nie zawiodą. 

Napad złożony jest z członków 
czterech klubów. Każdy z napast- 
ników przedstawia wybitną klasę i 


PROGRAM ZAWODÓW LEKKO. 
ATLETYCZNYCH O MISTRZO- 
STWO D. O. K, IV. 


(p) Program zawodów lekkoatle- 


tycznych o mistrzostwa DOK IV 
obejmuje: 

sobota dnia 6 września godz. 9 

rano: rzut granatem do celu, przed 
boje do skoku w dal z rozbiegu, 
przedbiegi 4x400 m., — przedboje 
Rejman I jest.obecnie w tak do- do rzuty oszczepem. 
brej formie, że wstawienie go do 
reprezentacji nie może być kwe-|m. — boks, — przedboje do skoku 
stjonowane. Jego siłne i niespo- 
dziewane strzały mogą dużo do-|na 4x400 m., bieg 1.500 m, i mecz 
brego zdziałać, j p 


Godz. 15-ta: przedbiegi na 100 
wzwyż z rozbiegu, — przedbieśi 

| 
piłki nożnej o mistrzostwo obwo- 


owe. 


Niedziela: godz.9 rano — bieg 
200 m, — przedboje w rzucie dy- 
skiem, przedbiegi na 110 m, z płot 
kami, pchnięcie kulą, przedboje w 
biegu 400 m. 

Godzina 15: międzybiegi na t00 
m., rzut granatem w dal — skok w 


są 


za porażkę, ponięsioną w ostat- | szkolone. Aby tylko Śledź zbyt diuj dal, a rozbiegiem — finał, finał 
niem spotkaniu na olimjadzie w)/50 nie bawił się piłką, Musi on pa-| x400 m., rzut dyskiem i bieg na 
Paryżu. miętać, że każda nie oddana mo-| przelej 4 klm. 


men'zinie piłka bezwzględnie sta- 
nie się i(upem przeciwnika. 
Naosó! zatem drużyna nasza 


Dzisiaj, po ostatnich bardzo do- 


Poniedziałem: godz. 9 rano: mię- 
brych wynikach teamu Polski z 


| Borie na 110 z płotkami — wal- 


Turcją 2:0, z Finlandją 1:0 wątpić przedstawia się bardzo dodatnio. ka na bagnety, międzybieg na 400 
e ; im.„irzut oszęzepem (finał) — bieg 


należy, byśmy mogli przegrać z a . : : ri 

„olimpijskim” rezultatem 5:0. Na-| Jesli co do jednej lub drugiej 21800 m. 

wet według prasy węglerekich, ktejZyd!: może być różnica zdań, toj Godz: 45:łasM ido 

ra bardzo poważnie liczy się z tem! stwierdzić należy, że w ogólnych k te nies r Pi ko k ea 

spotkaniem, rezultatu paryskiegojg Yach drużyna ustawiona jest] Stocu Aa * e PO a. 
AI ; Pork iey. | PATdZO dobrze. Jedynie od zgra-| 0 tyczce, biegu na 400 m., Oraz T- 

ski OR 273 > wade n WĘŚIET- | nia ataku zależeć będzie wynik. Na nałowe rozgrywki piłkr nożnej o 

98] OSIĄSNAĆ, , tyłach sosiadamy silną i bezwzglę-| mistrzostwo obwodu, 
„Skład drużyny naszej ostatecz- dnie pewną ostoję. W przerwie finał 110 m. z płota- 

nie został ustalony, jak następuie:; Z dzienników zagranicznych do-| mi i 4x400. 
Bramka: Görlitz. Obrona: Karaś, | wiadujemy się, ze skład reprezenta| Nader bogaty i urozmaicony pr” 


| 
| 


| Markiewicz. Pomoc: Hanke, Ku-'cji Węgier bedzie następujący: gram zwabi niewątpliwie liczna 
jchar, Spojda. Napad: Adamek,| Bramka: Zsak, Obrona: Fogl,| publiczność na boisko sporlow= 
| Staliński, Rejman I, Garbień, Śledź | Mandl. Pomoc: Nyul, Sandor, Ker| DOK. 

|Rezerwa: Wiśniewski, Olearczyk,|tesz I. Napad: Jenny, Szentmi- ` 

|Bacz, Kapitan P.Z.P.N. p. Obru-{klossy, Orth, Braun, Molnar. DZISIEJSZY MECZ NA NAJBIE- 
bański, pelne aa naszej dru-| W składzie tym widzimy cały DNIEJSZYCH. 

żymy, miał na względzie to, że prze |szereś starych i rutynowanych ; YO żak 
ciw zwykle ostro grającej drużynie | graczy. Nazwiska jak Fogl, Ker-|; e agat EEA geo 
Węgier, wystawić należy graczy Ojtesz II, Mandl Jenny, Orth, Bra- SZĄ najbiedniejszych m. Łodz: 


wyrobionej sile fizycznej, :posiada- | yn i Molnar cieszą się najlepszą 
jących należytą dozę energji i 0- międzynarodowa sławą. Napozór 
dwagi. więc szans zwycięstwa nie mamy 

Górlitz w bramce jest u nas te-|; Węgry staną do zawodów, jako 
raz bez konkurencji. Grę jego po- faworyci sportowców całefo świa- 
dziwiała Łódź na meczi z Turcia. | ta, Ale... zapał cuda zdziałać mo- 

Para obrońców Karaś — Mar- że i nasza drużyna o niewielu na- 
kiewicz odznacza się szybkością i| wiekach za granicami kraju zna- 


między Hakoahem a Q, M. S. 

Jak się dowiadujemy mecz ten 
zapowiada się bardzo interesująco. 
Komitet wyznaczył dla zwycięzcy 
cenny puhar srebrny, który wrę- 
czony zostanie przez przewodni. 
cząceśo komitetu p. dr. Grabow- 


4 ; A aA i tca l skiego. 

prędką ky bare jj etyts Mari plnych, może przynieść nam nielada š pen meczem odhedzie się 
wiz i Karen), a RE > | niespodziankę. przedmecz: bascet-ball, zawody 
SKTZYGIACH WĘCIETSKOIC JeSt ~ c A 3 Dr z CZ; 3e i ` 
dzo adne Energia tych dwuch| Sportowcy całej Polski z nie-| lekkoatletyczne i mecz bokserski. 


Mecz zaszczycą władze miejsco- 
we z p. wojewodą dr. Garspichem 
na czele. 

Należy mieć nadzieję, iż cel do- 
niosły i piękne zawody rwabią pu- 
bliczność naszą. Podczas meczu 
przygrywać będzie orkiestra poli- 
cyjma. 


arzy pozwoli im ewentualne ble- cierpliwością oczekiwać będą wy- 
dy tec_niczne rychło nap” wiać, niku i sprawozdania z tego tak 
W Kucharze posiadamy Środek po-| ważnego dla nas spotkania. 
mocv który może się równać z za-| Drużyna nasza prowadzona 
granicznymi gro ami. Fenomenal- | przez pana Centnarowskiego i ka- 
|ny, lecz zbyt powolny środek napa jpitana P, Z. P. N., p. Obrubań- 
|= węgierskiego Orth, spotka się skiego wyjechała już z Krakowa 
z śodnym przeciwnikiem, ray do Budapesztu, 


nie spostrzegła. Ale nie skutkowa- 
ło. Ona nie chciała umierać. 
Wtedy niby umyślnie skaleczy- 
łem ją zatrutym lancetem, To wre 
szcie pomogło. Gdy widziałem już, 
że śmierć się zbliża, zamknąłem ją 
na klucz i wyszedłem. 
| W sieni spotkałem stróża; nau- 
myślnie z nim głośno rozmawia- 
łem, śmiałem się, żeby nic nie za- 
| uważył; 
| Wiecie, ile wrzawy śmierć jej 
zrobiła? Lecz nie odkryto mnie. 
Co dzień naprowadzałem kolegów | 
na ten temat, ciągle z riemi o tem 
j rozmawiałem, lecz nikt się nie do- 
} myślił, 


A+ 
Mż» 


|moje wyczerpywały się, a wtedy 
widziałem, że jej wciąż rosną. 

Dobywałem ostatka mych sił, 
starałem się nie ustępować, je- 
szcze raz chciałem ją przytłoczyć, 
obezwładnić do reszty, 

Lecz na twarzy jej znów pojawił 
się zwykły jadowity uśmiech. — 
sze drgnienie nie uszłoby mej bacz į Uczuiłem wtedy, że przegrałem. Tu 
ności, Patrzałem na nią całą mocą | Po pewnej chwili zaś uczułem, że 
mej duszy i niedozwalałem na nai- | powstrzymać jej już nie zdołam. że 
mniejszy ruch. Lecz nie byłem w | teraz ona zacznie mówić. M 
stanie jej pokonać. Jak tylko się | O! ja to już przewidziałem 1 już 
odwracałem, ona zaraz dawała im | dawniej szmatą zatkałem jej usta 
znaki. Ani razu nie udało mi się| Lecz widziałem, że jej to dziś nie 
pochwycić jej na gorącym uczynku. przeszkodzi, że ora mimo to zacz- 
nie mówić. 

l aby do tego nie dopuścić roz- 
począłem jawną walkę. Zacząłem 


ona im dwała znaki, że to ja ją za- 
biłem. 

Postanowiłem z nią walczyć. — 
Przychodziłem odtąd pierwszy do 
prosektorjum, wychodziłem osta- 
tni, Przez cały czas starałem się 
oczu od niej nie odrywać, śledzi- 
łem ją z całem natężeniem, najlżej- 


A walczyłem z nia zaciekle. Nie- 
raz nagle odwracałem się do niej, 


Ibyłoby się wszystko dobrze 


skończyło, lecz zaszedł fakt nie- i z cz ZRT a a e 

: ko yis a ecz hi umiała oss» ta a ia bić pięścią po twarzy i po glo- 
sty C p z s 4 

przewidziany. znieruchomieć 1 zastygnąć y wie, darłem skórę paznogciami, 


ł Gdy raz przyszedłem do prosek- 
jtorjum i poszedłem do wyznaczo- 
nego dla mnie stołu, okazało się, 
że tam leży ona. 


nikt nie widział, szczypałem ją: | 
szarpałem lancetem członki, bitem | 
po twarzy... A koledzy preparo- 


szarpałem wnętrzności lancetem.... 
Wszedłem na stół i kopałem ją ob- 
casem po twarzy, aby tylko nie me 
gła mówić. Lecz widziałem, że to 
nie pomoże, 

Wtedy, aby nie słyszeć jej prze- 
kletego głosu, uciekłem, skryłem 
się i przykucnąłem w najgłębszym 
kącie wielkiej sali. 

A gdy przybiegli koledzy, teraz 
już otwarcie naigrawać się nade- 
mną, wysadziłem im język i krzy- 
czałem. 

— Ha, ha, ha, idźcie tam, sluchaj 
cie, niech ona wywali swój obrzy 
dły jęzor, niech opowie wam. Ja 
się przyznaję. To ja ją zabiłem. 


wali jak zwykie, nic mi o niczem 
nie mówiąc itylko przelotne ich 
spofrzenia, które pochwytywałem, 
zdradzały, że znają tajemnicę, — 
Zdawało im się, że o niczem nie 
wiem. 


Lecz myślicie, że zdradziłem się. 
|że jednem drgnieniem powiek da- 
łem po sobie coś poznać? - Mylicie 
się. Byłem swobodny, swobodniej- 
szy nawet niż zwykle. Preparowa- 
jem rękę, Robiłem aluzje do niej, 
mówiłem kolegom, że ja tę rękę 
znam, pokazywałem miejsce po 
pierścionku. 

Aż raz zauważyłem, że koledzy 
dziwnie się na mnie patrzą. Spoj- 
rzenia te były, przelotne, nic nie 
znaczące, lecz dostrzesłem je. 


, Przyszedł dzień ostatni; następ- 
nego mieli ją już zabrać. Wiedzia- 
łem, że w dniu tym musi się słać 
coś decydującego. Od samego rana 
wpijałem. w nią wzrok mój z naj- 
większą mocą, wytężałem do zeni- 
tu siłę mej woli. I patrzyłem jej w 
oczy, w jej martwe, szklane, złe 


| 


—_ ——— m zen NA 


Z początku nie wiedziałem, co | oczy. Z początku myślałem, że zwy| Przyszli jacyś nowi ludzie, ocz! 
to ma znaczyć, ale nie myślcie, że | ciężyłem. że zmiażdżyłem ją siłą | wiście związać mnie. 
t E rr Ñg . i : i 
| mnie można tak łatwo w pole wy-| mesce wzroku Zwykły jej zły u-| Wiedziałem, co mnie czeka. 
| | 


Wtedy zdecydowałem się symu 
(Tłumaczył K) 


| smiech zniknął z jej twarzy. 


wieść. Trzeciego dnia zrozumia- 
łem; to podczas mojej niecheeności į 


Lecz omyliłecz się, Powoli siły ,lować warjata. 


Nr. 238 


n ni 


Sprawy robotnicze. 


Praca na nowych warunkach. 


Fabryka R. Biedermana 


ruszyła na nowych wa- 


runkach. Placy jednak nie obniżono, 


W tych dniach ruszyła fabryka” 
bawełniana firmy R. Biederman,! 
której robotnicy strajkowali przez” 
pewien czas, wzbraniając się przy- 
jać nowe warunki pracy. Í 


Uruchomienie fabryki nastąpiło. 


na zasadzie nowych warunków, 
wysuniętych przez związki prze- 


Raczej stać niż 


(p) W dniu wczorajszym odbyła 
się konferencja w fabryce Kajzera 
i Silberberga przy ulicy Narutowi- 
cza 34 pomiędzy właścicielami fa- 
bryki a delegatami związku kla-' 
sowego, do którego zwrócili się o 
interwencję robotnicy wspomnia- 
nej firmy, 

Firma uwarunkowała uruchomie 


mysłowe, t, j przy zastosowaniu 
redukcji obsługi maszyn. 

Zarobki jednakże nie zostały 
zmniejszone i administracja fabry- 
ki zobowiązała się warunków pia- 
cy nie zmieniać dopóki fabryka 
nie będzie uruchomiona normalnie 
t. j. przez 6 dni w tygodniu. 


nowe warunki. 
nie swej fabryki od zgody na obni- 


żenie dotychczasowych zarobków 
o 17 procent przy równoczesnej re- 
dukcji robotników. 

Ponieważ na warunki przedsta- 
wiciele związku oraz delegaci nie 
zgodzili się — fabryka w dalszym 
ciągu jest nieczynną. 


Kto domaga się podwyżki płacy— 
przeszkadza w pracy. 


Tak sądzi p. E 


(b) Jak już donosiliśmy, w fabry-1 
ce Endwajs i spółka przy ulicy, 
Piotrkowskiej 104 wybuchł strajk! 
robotników z powodu wydalenia 
przez administrację delegata fabry 
cznego bez usprawiedliwienia, 

W związku z tem odbyła się w 
inspekłoracie pracy konferencja 
między przedstawicielami firmy a 
klasowym źwiazkiem zawodowym. 

Podczas dyskusji przedstawiciel 
firmy oświadczył, że delegat, któ- 
rego wydalono przeszkadzał nor- 


ndwajs i S-ka. 


malnej pracy, gdyż często doma- 
gał się podwyższenia płac dla ro- 
botników - zatrudnionych w fabry- 
ce 


30 VIT — GŁOS POLSKI — 1924. 


JSfan sanitarny m. Lodzi 


w lipcu r. b. 


Według 


danych, 


się w wydziale zdrowotności pu- 
blicznej, w m. lipcu r. b. stwierdzo 
no następujące 
choroby ostro-zakażne: 


zachorowania na 


tyfus brzuszny 140 

„ plamisty 1 

„ powrotny 1 
czerwonk© 49 
płonica 38 
błonica 11 
róża 6 
drętwica karku 8 
gorączka połogowa 23 

ra 71 
krztusiec 33 
zimnica 1 
jaglica 87 


Największą ilość chorób zakaź- 


nych (169) skonstatowano w I 'o-|listów dokonywane będą w trybie| 


zorze sanitarnym. 


Walkę z tyłusem brzusznym pro | rzystwa. 


wadzono za pomocą następują- 
cych środków: 
1) 


wprowadzono  szczegółov 2 


wywiady w celu wykrycia źródła | Procent uzyskanej w ten sposób w 


zarazy w każdym wypadku; 


2) rozpoczęto badanie krwi na kupy surowców względnie 


t, zw, posiew; 
3) zarządzono szczepienia prze- 


ciwtyfusowe wszystkich osób, któ| większy, ostatnio 
re miały styczność z chorym; 


4) zaszczepiono wszystkich mie- 
szkańców 19 domów, gdzie zdarzy 
ły się conaimniej 2 wypadki tyfu- 


Od tego żądania firma nie odstą-|st brzusznego (ogółem zaszczepio 


pi i gotowa jest dać delegatowił”9 W lipcu 2694 osób); 


dwutygodniowe odszkodowanie, 


Przedstawiciel związku p. enie 


czak nie zgodził się na wydalenie 
delegata, gdyż motywy nie były u- 
sprawiedliwione, wobec czego do 
porozumienia mie doszło i strajk 
trwa nadal. 


5) zbadano wodę pod względem 


chemicznym z 32 studziem. 
Miejska izba odkażająca doko- 


nała 264 odkaże w 435 uoikacjach| 


o pojemności 20.719 metrów sześ- 
ciennych. Zakład kanielowy muej- 


5 ] 


Pięć miljonów dolarów dla Łodzi. 


Dziś odhędzie się posiedzenie w Towarzystwie Kredytowem Przemy- 


znajdujących! Słu Polskiego, na kfórem zosianą muslafecznie przyjęte propozycje 


grupy amerykańskief. i 

W dniu dzisiejszym odbędzie |teraz conditio sine qua non całej 
się zebranie członków Towarzy- operacji. 
stwa Kredytowego przemysłu pol-" O jego przyjęciu zadecyduje O» 
skiego, zainteresowanych w per-|statecznie jutrzejsze zgromadzenie 
traktacjach z grupą amerykańską| Warunek prawdopodobnie zo- 
o kredyt w formie lokaty na ryn-|stanie przyjęty, poczem towarzya, 
ku amerykańskim listów zastaw-| stwo kredytowe przystąpi nje- 
nych towatzystwa. zwłocznie do udzielania swym 
c członkom pożyczek w tymczaso- 
wych listach zastawnych, które 
oddane zostaną do realizacji w 
Ameryce, 

„Ponadto przewidziany jest ze 
strony grupy amerykańskiej jesz- 
cze jeden warunek, mianowicie 
zastrzeżenie, że Towarzystwo Kre_ 
dytowe przez pewien określony 
termin nie będzie emitować dal- 

Zasadniczym warunkiem ofertyjszych listów dla lokaty zagranicz- 
amerykańskiej jest postulat, by.35,nej, Warunek ten jest o tyle zro- 
zumiały, że grupa amerykańska 
Ameryce sumy przenaczono na za|nie chce psuć sobie rynku. Sama 
ma-|natomiast zestrzega sobie prawo 

pierwszeństwa w przyjęciu ewen- 
ten był tualnej emisji listów zastawnych 
jednak został ponad zakontraktowane 5 miljo- 
zredukowany do 35 i stanowi już, nów dolarów. 


e f feaa 


Pan Gerlicz ma największe prawo 
narzekać na Kiepskie czasy. 


Coraz mniej ludzi jęździ jego tramwajami. 


Opracowana przez miejski baj aenta Spadek więc frekwencji 
dział statystyczny dla „Rocznika | w okresie 1918-23 na tych samych 
Statystycznego m. Łodzi za rok linjach jest nie prawie, lecz prze- 
1923" statystyka przewozów pa-,szło czterokrotny. 


| 


Grupa amerykańska zdecydowa 
ła się przyjąć celem lokaty listy 
zastawne towarzystwa do sumy 
nominalnej 5 miljonów dolarów po 
kursie 72 za sto, 


Oprocentowanie 1 amortyzacja 


przewidzianym w statucie towa- 


szyn w Ameryce. 
Początkowo procent 


obrazujące 


Zduńska Woła konkuruje z Łodzią. 
Robotnik jest tam tańszy. 


(b) Po dłuższym posctoju admi- 
nistracja firmy Bojarski, Cegiel- 
niana 68 zaproponowała urucho- 
mienie fabryki przy obniżeniu płac 
o 20 procent. 

Gdy robotnicy po odbytem ze- 
brania żądanie firmy odrzucili, o- 
świadczono tm, że wobec tego fir- 


pracownia takteriologiczna doko-|Sażerów na tramwajach podmiej- Zestawiając liczby, 
nała w lipcu 949 badań, Do sekcji| skich wykazuje, że liczba ich z ro- 
walki z jaglicą zgłosiło się po razjku na rok zmniejsza się. Wystar- 
pierwszy 685 osób; zacpinjowano| cza rzucić okiem na zestawienie 
chorych na jaglicę 123. liczb przewiezionych pasażerów z 

Lekarze sanitarni dokonali oóó- okresu 1918-23, aby się o tem prze 
łem 2423 oględzin sanitarnych | 992 


ski wykąpał 10.780 osób, Ls) 


ma wyśle osnowę do Zduńskiej Wo 
E, gdzie robotnicy pracują na jesz- 


przewozy pasażerów na poszcze- 
gólnych linjach, stwierdzamy, iż 
spadek frekwencji w rozpatrywa= 
nem sześcioleriu przedstawia się 
niejednolicie. Na 100 przewozów w 
1918 roku przypada przewozów w 


cze niższych warunkach. 

Robotnicy zwrócili się z zażale- 
niem do związku zawodowego, któ 
ry zamierza interwenjować w in- 
spektoracie pracy. 


> 
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Komisja, która stwierdzi smutny fakt 


że w sierpniu zrobiło się u nas bardzo drogo. 


(b)W pomiedziałek, dnia 1 wrze- 
snia odbędzie się w lokalu wydzia- 
łu statystycznego posiedzenie ko- 
misji rzeczoznawców dla rozpatry- 
wania notowań cen artykułów 


pierwszej potrzeby. 

konferencji wezmą udział 
przedstawiciele rządu, magistratu, 
przemysłowców, oraz związki za- 
wodowe, 


FRATA à 
Pomoc dla najbiedniejszych. 


(aw) Wczoraj w gmachu woje-! 
wództwa odbyło się tygodniowe ! 
posiedzenie komitetu niesienia’ 
pomocy dla najbiedniejszych. — 
Przewodniczył biskup  Tymienie- 
cki, Udział w posiedzeniu brali 
wojewoda dr. Garapich, dow. O. 
K. gen. dyw, Jung, generałowie 
Paulik i Małachowski, prezes 
izby skarbowej Towarnicki, wi- 
cewojewoda Łyszkowski i wybi- 
tni przedstawiciele społeczeństwa 
łódzkiego. 

Zebranie zaakceptowało 
wozdanie poszczególnych 
W toku obrad wysunięty 
szereg wniosków, dotyczących 
dalszej działalności komitetu. — 
Zebranie przyjęło przez aklama- 
cję wniosek ks. prałata Wyrzy- 
kowskiego, uzupełniony przez p. 
wice-wojewodę  Łyszkowskiego, 
zmierzający do okazania pomocy 
również i objętej bezrobociem in- 
leligencji, Akcja prowadzona bę- 
dzie w ścisłym kontakcie ze zwiaz 
kami pracowniczymi. Do czasu 


spra- | 
sekcii. 
został 


zorganizowania jej, pomocy udzie 
lać będzie sekcja rodzielcza. 

Na wniosek ks. prałata Tymie- 
nieckiego, zebranie wyraziłó po- 
dziękowanie gen. Jungowi za ode- 
zwę. do żołnierzy w sprawie po- 
mocy dla bezrobotnych. 


W odpowiedzi gen. Jung zazna- 
czył, że władze wojskowe udzielą 
wszelkiej możliwej pomocy zain- 
teresowanym organizacjom. Po- 
nadto omówiono szereg spraw 
drobniejszej wagi. 


(aw) Dostarczaniem 
dla najbiedniejszych, w pierw- 
szym rzędzie dla bezrobotnych, 
oraz dla dzieci bezrobotnej ludno 


żywności 


ści miasta Łodzi, zajmuje się sek- | 


cja rozdawnicza komitetu niesie- 
nia pomocy dla najbiedniejszych. 
Sekcja posiada organizację tery- 


torjalną i działa przy pomocy czte jkosztów 


sklepów, posesji i t. d., przyczem 
spisano 122 protokółów  policyj- 
nych. W dozorach sanitarnych za- 
łatwiono polubownie 303 spraw. 
Nocnych, lotnych komisji sanitar- 


nych odbyto 13, 


Ruch w rzeźni miejsk'ej. 
W bieżącym tygodniu w łódz- 
kiej rzeźni miejskiej ubito 480 szt. 
bydła rogatego. 
Przypędzono dą rzeźni 431 szt. 
— 49 ubito z pozostałej z poprze- 
dniego tygodnia ilości. 


~ Płacono za wieptze żywej wagi 
po 1,30 zł, do 1,75 zł, za kg. — za 
wieprze bitej wagi płacono od 1.55 
zł. do 2 zł. za kg. 


Wyprawa po złofe runo. 


Dziś, t, jj w sobotę rano, wyje- 
chali do Warszawy pp. prezydent 
miasta, M, Cynarski i ławnik wy- 
działu podatkowego I. Kulamowicz 


| Wyjazd przedstawicieli miasta ma 


na celu odbycie konferencji w 
sprawach, dotycząaych powiększe 
nia wpływów miejskich. 


Jak monopol fo nie mo- 
że hyń konkurencii, 


(p) Jedna z poważnych i znanych 
firm łódzkich Bracia B. S, zamie- 
rzała sprowadzić do kraju kilka 
wagonów papierosów i wyrobów 
tytoniowych z Niemiec, 

Papierosy te po opłaceniu cła i 
przewozowych byłyby 


rech punktów rozdzielczych: przy jznacznie tańsze od krajowych. 


ul, Brzezińskiej 1, Pańskiej 74, Ro- 
kicińskiej 65 (Wisła), Placowej 9, 


Łódzkie maszyną jadą do Palestyny. 


Pożytku z nich nie będzie wielkiego. 


Tutejsze firmy ekspedycyjne wy- 
syłają duże transporty maszyn 
przemysłowych do Palestyny. 

Ruch transportowy wzmógł się 
w związku z tem niesłychanie, jak 
również i z powodu zniesienia 
przez rząd palestyński cła przywo- 
zowefo na maszyny poruszane siłą 
techniczną. 

Jak się dowiadujemy cały sze- 


Wszczęte starania w sprawie 0- 
trzymania pozwolenia na przywóz 
nie doprowadziły do niczego, ponie 
waż rząd z powodu monovolu wy- 
dania zezwolenia odmówił. 


1923 roku na linji: 
Łódź—Zgierz 


Ddpowiednie liczby przedsta- 


wiają się następująco: 


319 


1918 rok —  14632.181 Łódź—Aleksandrów 23,2 
1919 „, — 10.752.514 Łódź—Pabjanice 219 
1920 „ — 14.867.856 Łódź—Rzgów—Tu- 

1921 ™ — 9570.76 szyn—Kruszew 13,5 i 
1922 „ — 8.990.030 Łódź-Konstantynów 17,5 
1923* „ —  3.807,808 Jak widać, najmniejszy spadek 


Liczba przewozów z roku 1923lfrekwencji (wszelako prawie trzy= 
jest blisko czterokrotnie niższa od| krotny) nastąpił na linji Łódź — 
analogiczne liczby z 1918 roku. —|Zgierz, największy zaś (nieomal ©- 
Dodać należy, iż od 1922 roku jest|śmiokrotny) — na linji Łódź — 
czynna kolejka Łódź — Ozorków.| Rzgów — Tuszyn — Kruszew. 
Jeżeli od podanych wyżej ogólnych! Na linji Łódź — Ozorków prze- 
liczb z lat 1922 i 1923 odejmiemy | wieziono w roku 1922 — 322.609 
liczby przewoziw, przypadające |pasażerów, w roku zeszłym zaś 
na tę świeżo uruchomioną kolejkę, |—210.817, W ciągu zatem tak krół 
a uczynić to należy, aby uzyskać | kiego funkcjonowania wspomnia- 
wielkości współmierne, w takim |nej kolejki wystąpił już spadek 
jrazie otrzymamy dla 1922 roku li-| frekwencji, wyrażający się cyfrą 
czbę 8.657.421, a dla 1923 roku —|10 z górą procent. 


O- 
Interesanci pocztowi odetchną. 


Łódź otrzyma wkrótce nowy lokal filji pocztowej i urzędu do 
przyjmowania paczek. 

(aw] Wobec tego, iż opinja pu- 
bliczna 6ddawna interesuje sie 


— nm 


kroczyliśmy liczbę 4 tysięcy dzien 
nie. Stagnacja dała się jedynie zau- 
sprawą poczty, uważając, iż dotych ważyć i to dość znacznie, w wy- 
czas istniejące urzędy i jego filje działach telegraficznym i telefoni- 
nie wystarczają na potrzeby pu- cznym. Ustały telefoniczne rozmo- 
bliczności, zwróciliśmy się do wy terminowe w godzinach giełdo- 
dyrektora tutejszego urzędu pocz- wych (11-ta i 12-ta godz.); obecnie 
to: ego p. Płóciennika z prośbą o można w każdej chwili otrzymać 
poinformowanie nas w tej sprawie. | telefoniczne połączerie z Warsza- 
(wą, Jeżeli chodzi o listy, to ruch 
w tym dziale ani się nie zmniejszył, 
ani też nie zwiększył — pozostał 
normalny. Zwykłych przesyłek li- 
stowych przychodzi przeciętnie o- 
koło 67 tysięcy dziennie, wysyła 
się około 60 tysięcy dziennie, Cha- 
rakterystyczne jest to, że przed 
irzykrolnie | wojną. urząd pocztowy wypłacał 
szczególnie w wydziale przyjmowa |n.gę?! pieniędzy, mA przypnowit 
EE? Kis delale- oradi _|Dziś naodwrót, więcej wysyłamy, 
ia paczek 1 w wycziaie prześa- | niż wypłacamy. Ludność woli obe- 


zowym. Tranzakcje kredytowe w! eis ssai 
przemyśle i handlu ustały prawie | gu realizować przekazy w urzę- 


P. dyrektor Płóciennik przedsta- 
wił nam ciekawe dane, dotyczące 
ruchu w łódzkim urzędzie poczto- 
wym i wyjaśnił zarazem sprawę u- 
ruchomienia nowych filji poczto- 
wych. | 

Stagnacja nie daje się u nas wca 
le zauważyć, przęciwnie, ruch na 
poczcie wzmóśł się 


jdzie pocztowym, gdyż instytucje 


jn ro rkołoenm 5 
firmę 


reg fabrykantów likwiduje tu swe 
łabryki- i wysyła maszyny swe do 


ADR 
| Me ponat 


Pales í z 
tyny ii a zakłady radzimy odwiedzić 

przemysłowe, Ne. Szmechel i Rozner tam Się smes 

Transporty wszystkie idą nal! sprzedaje 
Famburg i dalej drogą wodną do 
Jaffy. _ | libranka uczninwskie 

Droga ta jest o wiele tańsza odi tylko z mocnych towarów 
drogi przez Rumunię i Konstanty- po cenach umiarkęwanych. 


RPA 
= 


napol, 


| |niężnych i ruchu pocztoweś$ zilu-| 


zupełnie i towary wysyła się prze- 
ważnie za gotówkę. Wskutek tego, 
przychodzi dziennie około 4000 
przekazów, Wzrost przekazów pie 


I 


strują najlepiej nastepujące dane; 
W maju wypłaciliśmy 5.101,000 
złotych, w czerwcu 12.000.000 zł.,; 
a w lipcu 15 miljonów złotych. — 
maju i czerwcu przyjmowaliśmy | 
do 2 tysięcy paczek, obecnie prze- 


kredytowe, nie mając płynnej go- 
tówki, zwlekają z wypłatą; my zaś 
posiadamy więcej gotówki, niż nam 
do realizacji przekazów potrzeba. 
Dzięki temu, załatwiamy interesan 
tów prędzej i lepiej. 

Pozatem chcemy rozszerzyć na- 
szą działalność i w tym celu po- 
szukujemy dwuch lokali, ażeby u 
ruchomić filje: poczłową i iurzędi 
do przyjmowania 
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30 VIII — GŁOS POLSKI — 1924. 


Nareszcie! 


Dzięki inicfafywie województwa minisferstwo kolei żelaznych zdecy- 
dowało się poinformować o kolejowych pofrzebach Łodzi. 
Kogo to obchodzi niech zjawi się we wtorek w województwie. 

We wtorek, dnia 2 września ojjowym przed przystąpieniem do 
godzinie 12 w południe odbędzie|opracowania nowego rozkładu 
się w sali posiedzeń województwa jazdy. 
łódzkiego przy ulicy Zawadzkiej 11] Ponieważ należyte uwzględnienie 
I piętro konierencja, na której 23 pekzośśi Łodzi w kierunku udo 
wojewoda łódzki dr. Garapich pra- | godnienia i uproszczenia komuni- 
gnąłby ustalić uwagi i życzenia| kacji kolejowej tak towarowej, jak 
przedstawicieli zainteresowanych|i osobowej, łącznie z połączeniami 
sier społeczeństwa odnośnie do o- z zagranicą stanowi dla Łodzi spra 
bowiązującego obecnie rozkładu wę pierwszorzędnej wagi, pożąda- 
jazdy kolejami. | ny jest udział w konierencji przed 

Uwagi i życzenia, ustalone na stawicieli najbardziej zaintereso- 
tej /konierencji, zakomunikowane wanych w tej sprawie sier oraz u- 
zostaną właściwym władzom kole- dział przedstawicieli prasy, (Pat) 


LJ te: je LJ e LJ q o 
Kapitan skromniej żyć musi niż 
szeręgowiec. 


Sprawa niedosłatecznych pobo- 
rów naszych oficerów, porusza- 
na dość żywo przez dzienniki w 
ubiegłych miesiącach, ucichła na 
czas jakiś, lecz wskutek nieure- 
gulowania jej, jeszcze należy ją 
wznowić, zanim wskutek nikłego 
uposażenia nie uciekną z szere- 


kwartalnie) — 55,,2 zł. 


nie na osobę) — 34,8 zł, 
Lekarstwa — 10 zł. 
Korespondencja — 12 zł. 
Fryzjer — 12 zł. 
Łaźnia — 72 zł. 


gów naszej armji bardziej war- 1 mundur na 3 osoby — 100 zł. 
tościowe i więcej wymagające od| 3 p. spodni (w tej samej normie) 
życia jednostki, pozostawiając tyl- | — 100 zł. 

ko tych, dla których armia jest| 1 płaszcz (w tej samej noermie)— 
jedyną sposobnością zdobycia pra- | 100 zł. 


$. + P. 


f 


Dzisiejsza pogoda. |FF 


Komunikat państwowego iustytu- 
tu meteoroloeiczineco. 


Dość pogodnic i ciepło, późnym wie- ; 


czorem ponowny wzrost zachmutzenia, 
zwłaszcza na zachodzie kraju, 


Umiarkowane wiatry południowo- 
wschodnie, 
Osobiste, 
Dyrektor krajowego związku wtó- | RAB 


kiemniczego, mecenas St, Pawłowski wy 
jeżdża dzisiaj na jedno-miesięczny uT- 
lop wypoczynkowy. 


Magistrat a bezrokoćni.|[$ 


Wyjaśnienie. 

W związku z notatką p. t. „Dzi- 
wne kombinacje w magistracie", 
zamieszczoną w nr. 200 „Głosu 
Polskiego"," magistrat m. Łodzi — 
na zasadzie art. 21 i 22 „Dekretu 
w przedmiocie tymczasowych prze 


Pranie bielizny (4.6 zł. na osobę | Pisów prasowych — uprasza Sz. 


Redakcję o opublikowanie nastę- 


Naprawa obuwia (2.9 zł. kwartal | Pujacego sprawozdania: 


Ponieważ budżet wydatków na 
miejskie roboty sezonowe jest zgó- 
ry określony przez radę miejska: i 
funduszów, na ten cel przeznaczo- 
nych, przekraczać magistratowi 
nie wolno, siłą rzeczy magistrat w 
końcu ub. miesiąca zmuszony był 
zredukować liczbę robotników se- 
zonowych. Nieprawdą natomiast 


Wszystkim krewnym, przyjaciołom i znajomym, którzy okazali nam tyle życzliwości i współczucia oraz wzięli udział w oddaniu ostatniej posługi 
drogim zwłokom najukochańszej żony, matki, babki i siostry naszej 


LEOKADJI BRAUNOWEJ 


a w szczególności ks, ks. pastorom Patzerowi i Wittenbergowi za wypowiedziane, w kaplicy i nad grobem 
Tochtermanowi;: Ruegerowi i Bemerowi za troskliwą pomoc lekarską, siostrze miłosierdzia Wandzie za pełną poświęcenia opiekę podczas ostatnich miesięcy 
choroby, chórońi kościelnym”i uczniowskiej orkiestrze gimnazjalnej składa z 


słowa pociechy 


głębi zbolałego serca „Bóg zapłać", 


8 Męża i Ojca 


956— 1 


w rocznicę śmierci 


Zycie 


W dniu wczorajszym sąd woj- 
skowy rozpatrywał spąawę Jana 
FProceszyna, szeregowca 27 p. p, 


religijnej, 


kw PRÓŻZA 


RODZINA. 


_ W niedzielę, dnia 31 sierpnia 1924 roku, o godz. 
l i pół po poł, odbędzie się na cmentarzu starozakon- 
nych w Łodzi, poświęcenie pomnika naszego kochanego 


B. P. 
Adolfa S. Landau 
na które zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych 
Zona i Dzieci. 


W niedzieię, dn. 51 sierpnia 1924 r. o godz. 12 i pół po południu 


ZARZĄD 
„Bykur Cholim' i 


cy i zarobku, 

Zamiast długo się rozwodzić i 
powtarzać znane już przeważnie 
cyfry niedostatecznych, nawet 
na skromne życie, poborów na- 
szych oficerów warto powtórzyć 
dowcipnie zestawienie z „Polski 
Zbrojnej” — wykazujące, że pro- 
sły szeregowiec dotowany jest o- 
becnie w naszej armji lepiej, niźli 
kapitan i to żonaty oraz obarczo- 
ny jednem dzieckiem. 

Za przykład w tem zestawieniu 
wzięty jest kapitan w szczeblu „b” 
i porównany pod względem pobo- 
rów na prowincji z wydatkami 
przeciętnego szeregowca według 
cen rynkowych na kresach wscho- 
dnich. A więc kapitan chcąc żyć 
skromnie jak prosty szeregowiec 
konsumuje i według średniej mate- 
matycznej w 365 dniach: 

Chleba (a 1 kg. dziennie na oso- 
bę) 1095 kg. po 28 gr. — 306,6 zł. 

Mięsa (a 250 gr.) 237 kg. 750 gr. 
po 1.1 zł. — 301.12 zł. 

Tłuszczu (a 60 gr.) 65 kg. 700 gr. 
po 45 zł. — 301,12 zł. 

Cukru (a 60 gr. 65 kg. 700 gr. po 
2 zł, — 1314 zł. 


3 p. butów (w tej samej normie) 
— 150 zł. 

i czapka — 10 zł. 

3 p. rękawic — 10 zł. 

6 koszul letnich (na 3 
60 zł. 

3 koszule zimowe (na 3 osoby)— 
30 zł. 

6 par kalesonów letnich (na 3 o- 
soby) — 60 zł. 


Ed 


osoby) 


-|że magistrat, pragnąc przyczynić 
-sie do złagodzenia klęski bezroko- 


3 p. kalesonów zimowych (na 3 


osoby) — 30 zł. 

6 p. skarpetek letnich (na 3 oso- 
by) — 18 zł. 

3 p. skarpetek zimowych (na 3 
osoby) — 10 zł.: 

1 sweater (na 3 osoby) — 35 zł, 

3 prześcieradła (na 3 osoby) — 
30 zł. 

3 poszewki (na'3 osoby) — 30 zt. 

1 koc (na 3 osoby) — 100 zł. 

6 ręczników (na 3 osoby)—12 zł 

6 chusteczek do nosa (na 3 os”- 


by) — 12 zł. 
Razem potrzebuje na 
| 3.499.02. 
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Wydatki obciaążająďé pobory: 


proc,-podatku dochodowego 68,88 | 


A 6 nin? ji 
° "| Właśc'eet restauracji 


i nikami central miejscowych związ- 


jest, że „zredukowani robotnicy 
wciągnięci zostaną na listę bez- 
robotnych i w ten sposób magi- 
strat otrzyma siły robotnicze po 3 
złote dziennie”. Prawdą zaś jest, 


któremu akt oskarżenia zarzuca 
ucieczkę z wojska i sprzedaż u- 
mundurowania wojskowego. 
Dnia 6 kwietnia 1923 roku o- 
skarżony odalił się samowolndie z 
pułku z zamiarem uchylenia się 
od ustawowego obowiązku słu- 
żby wojskowej, Po ucieczce z woj- 
ska, przekroczył granicę państwa 
i udał się do Niemiec. Po upływie 
dłuższego okresu czasu, dezerter 
powrócił do kraju i dobrowolnie 


e z w 


cia, postanowił w swoim czasie za- 
trudnić około 1000 bezrobotnych 
przy różnych nddźwyczajnych ro- 
botach miejskich, które normalnie | 
rozpoczęte zostałyby dopiero w od 
leglejszej przyszłości. Warunki 
pracy i płacy tego kontyngentu 
bezrobotnych omawiane są na per- 
jodycznych konferencjach przed- 
sławicieli magistratu z pełnomoc- 


t 


> v 
ków zawodowych, 


Prezydent m. Łodzi 
M. Cynarski, 
Kierownik oddziału prasowego 


B. Dudziński, 


(b) Wczoraj do oddziału walki 
z lichwą przy komisarjacie rządu 
zgłosiła się delegacja cechu rzeźni- 
czego, przedstawiając dr. Grabow- 
skiemu nową kalkulację cen wie- 
przowiny z obniżeniem cennika o 
10 proc. 

W trakcie konierencji dr. Gra- 
bowski zaznaczył, że notowania 


Kelenawskiej 


zł. 3 proc. na emeryturę: 103,32 zł, skazany na 2 tygodnie hezwzględ-|cen wieprzowiny na giełdzie po- 


panom doktorom 


=. 
poż 


Gad Moda 


b. p, ADOLFA S. LANDAU 


odbędzie się nabożeństwo żałobne w lokalt Towarzystwa przy ul, Ce- 
gielnianej 57, na które krewnych, przyjaciół i znajomych zaprasza 


TOWARZYSTWA 
Komitet „Uzdrowiska“, 
ERENS ESTENSE 


i sąd. 


Dezerier. 


oddał się w ręce władz wojsko- 
wych. Po ponownem wcieleniu 
do oddziału, oskarżony sprzedał 
otrzymane umundurowanie i za 
to został pociągnięty do odpowie- 
dzialności sądowej. Sąd pod prze- 
wodnictwem mjr.  Karyckiego. 
po wysłuchaniu wniosku proku- 
ratora, majora Kowalewskiego 
skazał Proceszyna na rok i 3 miv- 
siące więzienia i przeniesienie do 
II klasy żołnierzy. 

Oskarżonego bronił mec. Ko- 
byliński, 


To wam się chwali panowie 
rzeźnicy! 
Wieprzowina potaniała o 10 procent. 


świadczyli, że mimo takiego noto- 
wania na giełdach, w Łodzi ceny 
jedynie obniżyły się na wieprze 
chude, podczas gdy tłuste utrzy- 
mują się nadał w cenie, wobec cze- 
go większej zniżki dać nie moga. 
reszcie po dłuższej dyskusji 
dr. Grabowski przyjął do wiado- 
mości następujący cennik, przed- 
stawiony przez rzeźników: 


5 proc. na kasyno: 172.20 zł, pół nego aresz'u i 500 zł. grzywny. | znańskiej i innych wykazują w o-| Wieprzowina — 1,80 zł, schab 


Je l 5, ór. vo | proc, na T. W. : ro- | >: sf À i i iż ŚĆ -|— í ina — - 
20 = aaa w, 6 DAE PO Tne razem sumę Ea, |, Właściciel restauracji aMalga- ome ah an aT cewy wierzowi oaa dh Ota aT U 
Ziemniaków (a 1 kg.) 1095 kg, po Ogółem wydatków rocznie 3.860 i WA P. Teodor Jasiński został ny w Łodzi winny ulec większej| oczekuje w tym tygodniu dalsze; 


6 gr. — 65,7 zł. 


Jarzyna twarda (a 150 gr.) 164 | w szczeblu „b“, żonatego z jednem 
| dzieckiem na prowincji wynoszą 


kg. 250 gr. po 1 zł. — 164.25 zł. 
Papierosów (10 szt.) 10950 po 
gr. — 328.5 zł. 
Opat 52 mtr.3 po 8 zł, — 416 zł 
Światło (1 kg. nafty dziennie) 
365 kg. po 14 gr. — 51.1 zł 


2 
>] 


| brakuje mu rocznie, żeby przeżyć, 


| 3.444 zł. — 416 zł, 64 gr. (1) 


przez sąd administracyjny przy u- 
rzędzie walki z lichwą skazany za 
,nieujawnianie cennika na dwa ty- 
| godnie bezwzględnego aresztu i 
| 500 zł. grzywny. 


zł. 64 gr. Pobory roczne kapitana 


287 zł x 12 — 344 zł. (1), czyli 


wiktująe się jako szeregowy nie 
zawodowy: 3.860 zł. 64 r. — 


m c me ()———— — 


Akcjonariusze contra magistrat. 


Wojna domowa w Brzezinach. 


Rada miejska i magistrat miasta | nie mogła być przez niego zau- 
Brzezin z p. burmistrzem Niedźwie | ważoną z tej przyczyny, iż w tym 
dziem na czele,wniosła do sądu o- | czasie pertraklował z jedną gru- 
kręgowego w Łodzi skargę na|pą akcjonarjuszy, pragnących ze- 
przewodniczącego zebrania akcjo- | branie odłożyć, mimo, że odbywa 
narjuszy Banku spółdzielczego p.|ło się ono już w drugim terminie. 
Gałązkę o tolerowanie podczas Wobec tego nie może brać na 


Praktyczni palacze. 


(b) Posterunkowy trzeciego kom. 
pol w czasie obchodu zatrzymał 
niejakiego Szmula Engla bez sta- 
łego miejsca zamieszkania, który 
niósł papierosy i cygara, z których 
pochodzenia nie mógł się wylegi- 
tymować. 

W czasie dochodzenia okazało 
się, że Engiel w porozumieniu z A- 
bramem Zulickim, subjektem w 
składzie tabacznym Mojszego Born 


zebrania zjadliwej agitacji przeciw 

masistratowi * radzie miejskiej, pro 

wadzonej przez Fiałkowskiego. 
Na rzprawie w sądzie okręgo- 


wym p. Gałązka tłumaczy się, iź | starczające, Gałązkę od odpowie! 
agitacja przeciwke magistratowi ! dzialności uwolnił. 


poszczególnych osobników, 


swą odpowiedzialność wystapień z ; A niż: 

> y ktg. | stejna przy ulicy Zgierskiej 8 do- 

i konywali systematycznie kradzie- 
y y 


rym głosu nie udzielił, > SŁ) f ; 
| ŻY wyrobów 'tytuniowych. 
l 


Sąd uznając wyjaśnienie za wy 
Sprawę aresztowanych przeka- 
| zane sędziemu śledczemu. 


mma m e 


zniżce, 
W. odpowiedzi na to rzeźnicy o- 


zniżki. | 


Aryminalistyka i wypadki 


RABUNEK W ŚRÓDMIEŚCIU. 

(b) Wczoraj o godz. 7 wieczorem 
na przechodzącego przez park ko- 
lejowy Izraela Piotrkowskiego, za- 
mieszkałego przy ulicy Aleksan- 
dryjskiej 12, napadło 5 opryszków, 
którzy powalili go na ziemię i wy- 
ciągnęli mu z kieszeni 100 złotych, 
poczem rozbiegli się. 

Na alarm napadniętego przybyła 
policja, W pościgu ujęto dwuch na- 
pastników Mardkę Zajączkowskie- 
go (Plac Wolności 3) i Motla Mo- 
szenberga (Wschodnia 68), których 
odstawiono do urzędu śledczego. 


OKRADZIONY GRABARZ. 


(b) Posterunkowy VIII komisar- $ dzieje i usiłowali ukraść 
jatu policji przechodząc z patrełem ! spłoszeni iezi, porzaciwszy: zkłobycz. 


przez pole przy ulicy Chłodnej za- 
uważył trzech podejrzanych osob- 
ników, którzy na widok policji po- 
częli uciekać, porzuciwszy 3 wor- 
ki, W. workach znaleziono w jed- 
nym żyto, a w innych narzędzia 
szewckie. Okazało się, że kradzie- 
ży dokonano u grabarza cmenta- 
rza prawosławnego, Grzegorza Ko- 
weleśo. 


KRADZIEŻE. 
(b) Przy ul. Zgierskiej 38 niewykryci 
sprawcy dostali się do mieszkania Szyi 
Frydmana i dokonali kradzieży różnych 


«zeczy na sume 600 zł. 


(b) Do. mieszkania. Pauliny Finenberz, 
Główna 45 dostali się przez okno zło- 
kołdry, lecz 


„GŁOS POLSKI” 
Lódź 
30 sierpnia 1924 r. 


Produkcyjność prac 


w sowieckim przemyśle włókienniczym. 


Kwestja produkcyjności pracy 
w. przemyśle sowieckim wogóle, 
a więc i włókienniczym jest je- 
dnem,z najbardziej aktualnych za- | 
Gadnień. Przemysł sowiecki znaj- 
duje się w bardzo ciężkiej sytuacji. 
Doniedawna znajdował się on cał-| 


kowicie na utrzymaniu skarbu | 
państwa. Dokonywaną reforma | 


pieniężna odjęła mu dotacje skar-| 
bowe. T. zw. „nożyce sowieckie 
dażą stale do obniżania cen na 
wyroby przemysłowe, zresztą o- 
sólne perspektywy. gospodarcze 
zwłaszcza w związku z nieurodza- 
jem, umiemożliwiają wogóle wszel- 
ką myśl podnormowania cen. Prze 
ciwnie rynek krajowy, jedynie tyl- 
ko w razie dalszej zniżki cen bę- 
dzie mógł zmieścić i tak niewielką 
obecną produkcję. Płace robotni- 
cze są znacznie niższe od przed- 
wojennych i od płac we wszyst- 
kich państwach „burżuazyjnych” „| 
to też „socjalistyczny” rząd so-| 
wiecki musi myśleć o ich podnie-| 
sieniu. W tych warunkach jedyny | 
ratunek wobec obecnego kryzysu | 
— jest podniesienie produkcyjmo-, 
ści pracy. 

Sprawa ta przedstawia 
wprost tragicznie. 
choć kilka odnośnych cyfr, zaczer- 
pniętych z pracy S. G. Strumlina 
p. t „Płace zarobkowe i produk- 
cyjność pracy w przem. rosyjskim 
za 1913—1922'. (Moskwa 1923). 


Dane te doprowadzone są tylko 
do września 1922 r. i sprawiają 
wrażenie bardzo optymistycznie 


przedstawionych. Są one jednak 
na tyle wymowne, 
przyjąć pod uwagę ewentualną po 
prawę w ciągu dwu ubiegłych lat, 
tragizm sytuacji się nie zmienia. 

A więc biorąc pod uwage rocz- 
ną produkcję robotnika według 
cen przedwojennych, wynoszącą 
w 1913 r. 2,372 rb. — w 1922 r. 
wyniosła oma (zgodnie z danemi 
za 9 miesięcy) 1,212 r. t. j. zaled- 
wie 51'proc. Roczny zarobek ro-| 
botnika przedstawia się jeszcze 
gorzej: Gdy w 1913 r, stanowił on 
258,rb, — w 1922 r. tylko 123 rb., 
t j. 47,8 proc. Stosunek rozchodu 
na płace robotnicze do wartości 
produkcji również uległ? zmianie, 
w kierunku zmniejszenia tych roz- 
chodów. W 1913 r. na 100 rb. pro- 
dukcji rozchód na płace zarobko- 
we wynosił 10,9 rb., w 1922 r. tyl- 
ko 10,2 rb. 4 

W. innej tablicy, zamieszczonej 
w tejże książce, autor porównuje 
dane lat ostatnich z 1912 r. We- 
dluś tych danych w przemyśle ko- 
palnianym produkcja na 1 robotni- 
ka w 1922 r. wynosi 48 proc. w 
stosunku do 1912 r, w przemyśle 
przetwórczym 50,3 proc, w cało- 
ści, po włączeniu przemysłu tor- 
fowego 47,5 prac. Przemysł włó- 
kienniczy zajmuje jednak jedno z 
pierwszyc! miejsc, po przemyśle 
naftowym, chemicznym i solnym i 
wykazuje 69,4 proc. wartości pro- 
dukcji na 1 robotnika, w stosun- 
ku do 1912 r. 

Aby zorjentować się choć czę- 
ściowo w przyczynach takiego 
słanu rzeczy wystarczy spojrzeć 
nza tablicę, wykazującą t. zw. „pro- 
guły”, t. j. dnie opuszczone samo- 
wolnie przez robotnika w ciągu 
roku, z powodu uzasadnionych w 


się , tów produkcji 
Zacytujemy | kienniczym. 


że jeśli nawet) 


organizacjach zawodowych, par- 
tyjnych i t d, dnie świąteczne 
it. p. 

Otóż t. zw. „progułów” w 1913 
r. wogóle nie było, w 1922 r, zaś 
wypada na 1 robotnika 5,6 dnia z 
usprawiedliwieniem powodów i 
10,3 dnia bez usprawiedliwienia 
wogóle. Dni opuszczonych z po- 
wodu prac organizacyjnych, par- 
tyjmych i t. p. w 1913 r. nie było, 
w 1922 r. — 4,1 dnia. Na urlopy w 
1913 r. wypadało — 2,8, w 1922 r. 
— 12,4. Na choroby w 1913 r. wy- 
pada 5,2 dnia, w 1922 r. — 14,3 
dnia, Ogółem, po za świętami, ro- 
botnik w 1913 r. opuszczał 12,6 
dnia, w 1922 r. 46,7 dnia. 

Z powodu takiego stanu rzeczy, 
prezes najwyższej rady gospodar- 
stwa ludowego F. Dzierżyński o- 
raz prezes centralnego komitetu 
związku zawodowego włókienni- 
czego Kutuzow, wystosowali w po 
czątku b. m. cyrkularz do wszyst- 
kich trustów, przedsiębiorstw 
przemysłu włókienniczego, oddzia 
łów gubernjalnych i komitetów fa- 
brycznych o podniesieniu produk- 
cyjności pracy i obniżeniu kosz- 
w przemyśle włó- 


Autorzy cyrkularza podkreślają, 
że produkcyjność pracy w prze- 
myśle włókienniczym pozostaje | 
znacznie w tyle za wzrostem płac 
zarobkowych, wobec czego „nie 
tylko-ginie możność dalszego zwię 
kszania płacy zarobkowej, ale na- 
wet zachowanie jej na tym real- 
nym poziomie, na jakim. obecnie 
się znajduje. Dlatego, podniesie- 
nie  produkcyjności przedsię- 
biorstw i przemysłu drogą polep- 
szenia organizacji produkcji i zwię 
kszenia jej intensywności, winno 
stać się własnym interesem każ- 
dego robotnika, jako otrzymujące- 
go placę zarobkową”. 

Praca w kierunku ekonomji o- 
pału, surowca i materjałów wimna 
być przeprowadzona z całą do- 
kladnoścłą we wszystkich sta- 
djach produkcji. 


Winna być przeprowadzona de- 
cydująca walka zarówno z legal- 
nemi jak i z nieleśalnemi „progtt- 
łami', W tej dziedzinie główna ro- 
la przypada komitetom fabrycz- 
nym. Procent „progułów” winien 
być doprowadzony do minimum. 
W walce z „progułami” należy sto 
sować kary dyscyplinarne. Trusty 
i oddziały gubernialne winny opra- 
cować środki' walki z zatrzymy- 
waniem przedsiębiorstw. 

Wszystkie fabryki winny być 
zbadane, w celu doprowadzenia 
ich do stanu, przy którym można- 
by pracować na 2 zmiany. (Po co 
wydano to zarządzenie niewiado- 
mo, gdyż przy jednej zmianie nie 
wszystkie fabryki sa czynne). 
Walka z nadużyciami i kradzieża- 
mi tak robotników jak i personelu 
gospodarczo administracyineśa 
winna byc prowadzona wszelkie- 
mi środkami,  rozporządzalnymi 
przez związek zawodowy i trusty, 

„Ekonomiczeskaja Żyzń* z 2 
sierpnia r. b. nazywa to zarządze- 
mie Dzierżyńskiego „metodą bol- 
szewicką'. Mamy pewne wątpli- 
wości, czy „metody bolszewickie" 
znakomite, jeśli chodzi o ńiszcze- 


następstwie lub też bez przyczyn,|nie, będą równie skuteczne, gdy 

a również dnie opuszczone z po-|chodzi o budowę. 

wodu urlopów, choroby, zajęć w St. St. 
EDO D 


F 


-Ptak Ni 


pod dyr. J. Juźmego w program 
tuszki, Rosyjska zabawka, 
swego wezwał król. 


———— 


Lzytajcie „Kuri 


Marzenia kinta. 
Kasa czynna od g. 11-2 i nd 5-39 w. 


afr 
wł 


TEATR MIEJSKI ĽCenieln ana 6% 


Od poniedziałku 1-go września o 9 w. 


tylko 7występów 


słynnego rosyjskiego 
teatru artystycznego 


ebieskKi- 


ie m.in. Burłacy, Katarynka, Czas- 
Pieśń błazna, Dobosza 


ieczorny 
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Warszawska niełda urzędowa. 


GAZETA HANDLOWA 


„GŁOS POLSKI” 
Lódź 
30 sierpnia 1924 r. 


y| Rynek pieniężny. Sytuacja narynkułódzkim 


|Ożywienie naogół słabnie z powodu płynności cen. Prowineja przed 


WARSZA WA 29 fo sierpnia (Pat), Na | nadehodzącemi swięfami żydowskiemi ogranicza franzakcje. Hur 
dzisiejszej giełdzie urzędowej notowa |fmwnicy sfarają się jaknajrychiej zbyć zakupione niedawno zapasy. 
Nowa zwyżka gen białych fowarów i frykofarzy bawełnianych. Oży” 

wienie w handlu tanimi towarami białostoekimi. 


nia 


zie 


wy 


były następujace: 
GOTÓWKA. 
Dolary 5.185 


CZEKI. 
Belgja 26.10 
Holandja 201.50 
Londyn 23,325 
N. York 5.185 
Paryż 28,15 
Praga 15,58 
Szwajcarja 97,75 
Wiedeń 7.325 
Sztokholm 438.25 
Włochy 23,10 
8 proc. pożyczka złota 6,80 
Bony złote 0,85—0,84 
Miljonówka 0,77 
Pożyczka dolarowa 2,85 
4 i pół proc. listy zastawne 
mskie 30.— 


Kończący się dzisiaj tydzień był 
naogół słabym. Tranzakcji powa- 
żniejszych nie dokonano. Najpierw 
dlatego, że prowincja na nowe za- 
kupy nie miała gotówki, gdyż ma- 
sowo trzeba było wykupywać za- 
liczenia pocztowe i bankowe oraz 
spedytorskie z ubiegłych dwuch 
tygodni, a powtóre, że w sferach 
kupieckich coraz bardziej maleje 
zaufanie do dzisiejszych w$śrubo- 
wanych cen, 

Mimoto towary białe i trykoła- 
że bawełniane zdrożały ponownie 
i stosunkowo znacznei. Zwyżka ta 


4 i pół proc. obl. m. Warsza-|nie osiągnęła jednak pożądanego 


przedwojenne 17.00 
5 proc. obl. m. Warszawy przed- 


wojenne 19.50 


Gielda aktowa. 
Bank Dyskontowy 6.40—6.25—6.30 
Bank Handlowy 8—8.10—3 
Bank dla Handiu ; Przem. 1.95—2,10 
Bank Kredytowy 0.52 


Bank 
Bank 
Bank 


Przemysłowy Lwow. 0.60—0.59 
Zachodni 2.40 
Zarobkowy 6.80—7.20 


Grodzisk 0.70—0.90 
Kijewski 0,50—0.29—0.30 
Zgierz 3.85-—3.25—3.50 
Puls 0.42—0.45 
„ Spiess 1.35—1.40 

Sirem 17 

Wiidt 0.25 

Chodorów 7.20 

Czersk 0,95 


Częstocice 3.50 


3,385 


Gosławi-e 2.70 
Michałów 0.80—0.77 
Cukier 6.20—6.10 


Wysoka 3.70—350—3 75 
Węgiel (1) 7.30—7.55—7 


1.31 


) (2) 7.40— 
7.80—7.60 (3 ; 4) 7.60—7.80—7.70 


Nobeł 2,30 
Cegielski 0.90—0.,93 


I 


iipop 0,99—0,97—0.98 


Norblin 0.82—0.86 

Ostrowieckie 10.65—10.60 

Pocisk 2.20—2.15 
Starachowice 3.70—3.,88—3.82 


R 


udzki 1.90—1.93—1.92 


Maszyny i narz. roln. 0,40 
Ursus 3.80—3.60—3,80 
Zieleniewski 13,50—13,75 
Zawiercie 35—34.50 


Żyrardów (1) 60—57 


(2) 24.25—25.50 
—24 
jorkowski 1.70—1,85 


Syndykat ralniczy 2.30 


I 


laberbusch 6.75—6.25—6,45 


Spirytus 2.45—2,35—2.50 
Korek 0.14 


Notowonia niełdowo w Londynie. 


kni 


ji 


LONDYN, £9 go sierpnia (Pat! Zam- 
ęcie gieldy. 
N: York 448.63 
Francia 82 59,50 
Belgija 89,65 
Włochy ł? 171.13 
Szwajcaria 25,84 
Hiszpania 35 1551 
Portudalją 1 59 
Holandja 11.58.12 
Danja 27 545 
Norwegja 52,44 
Szwecja 16875 
2 £ 
ońtowe notowania w Zaryciu, 


Zamknięcie gieldy 


ZURYCH, 29-40 sierpnia : Pat), Dzi- 


siaj 


knie 


notowania vyly następujące: 


riolandią 2065— 
Nowy-jork 551.50 
Londyn 25,3 

Paryz 28.30 
Medjolan 25,55 
Praga 15.95 
..udapeszt 0.0070 
Belgrad 6.72,50 
5olja 5.87 
Bukareszt 2.62 
Wiedeń 0.0073 


Notowania piękłowe w Payży. 
PARYZ, 29-go sierpnia (Pat) Zam- 
acie gieldy, 


Londyn 82,85 
N. Jorit 13,47 | Ba 1.14 i trzy ósme, owsa 53 i trzy czwar 
Belgja 52,43] te ua 50. Spadek cen spowodował brak 
Fliszpa nia 245.53) popytu zagranicznego. 
Włochy Lo 
szwajcarja 47,5 | Z Kanady donoszą, że zbiór pszenicy 
54010033) é > sy p 

Holan li p wynosi w tym roku 9.7 milionów ton 

) dja oD aik ; 
SACIA ia | Wobec 9,8 milionów ton z r. tb, oraz ró: 
Praca g | Na Węzrzęch obmizyły się ceny psze- Gdańsk 
Rumunia 5.05 | nicy pod wpływem obniżenia sie cen za- i 


skutku, gdyż hurtownicy nie ma- 
jąc nadziei, by ceny mogły się 
utrzymać, wstrzymują się od zaku- 
pów. 

Właściwych towarów zimowych 
prowimcja jeszcze nie kupuje, cze- 
kając z tem na ostatni moment, by 
nie więzić drogiej gotówki w to- 
warach. Hurtownicy ze swej stro- 
ny, bojąc się przetrzymywać zaku 
pione poprzednio towary, oddają 
je po cenach zakupu i dlatego w 
tej dziedzinie dochodzą do skutku 
dość nawet liczne tranzakcje. 

Wobec zbliżających się świąt 
żydowskich popyt ze strony kup- 


ców prowincjonalnych słabnie wi- 


W branży wełnianej sytuacja 
przedstawia się o wiele gorzej. — 
Stare historje i prolongaty dotych= 
czas przeważnie nie są załatwione, 
a gotówki na ewentualne nowe 
tranzakcje niema. Posiadacze go- 
tówki kupują najwyżej towary naj 
lepszych agtunków i to w niewiel- 
kich liosciach. Kupcy drobni do- 
magają się kredytu weksloweśo 
60, a nawet 90-dniowego, co natu- 


|ralnie przeważnie nie jest do za- 


akceptowania ze strony oddaw- 
ców towaru, 

Ożywienie i to dość znaczne pa- 
nuje w dziale tanich towarów bia- 
łostockich, które dosłownie są roz 
chwytywame przez krawców z 
Brzezin i Nowomiejskiej na wyrób 
koniekcji męskiej, na której zbyt 
w sezonie zimowym są dobre wi- 
doki. 

Sprzedaż odbywa się wyłącznie 
za gotówkę, 

W branży chustek wełnianych, 
'iężkich, zimowych, ożywienie wła 
ściwe spodziewane jest dopiero 
później, bezpośrednio przed zimą. 
Chustki lżejsze cieszą się w dal- 

zym ciągu dobrym zbytem i tt- 
trzymują się w cenie. 3 
Przędza nadal mocno, lecz po- 


[pyt słabnie, gdyż fabrykacja zaczy 


|na się nieopłacać, 


docznie. Nie należy też oczekiwać | Jękichkolwiek: woiósków 2 G- 
by jeszcze przed: świętami popyt | s;ejszego stanu. rzeczy. wyciągać 


ten ożywił się w sposób godny! 


wzmianki: 


W białych towarach istnieje 


swego rodzaju popyt bez tranzak- 


cji. Towary są poszukiwane, ceny 
jednak uważa się za nieodpowied- 
nie i tranzakcje zwykle do skutku 
nie dochodzą, 

Sprzedaż odbywa „się częściowo 
za gotówkę, częściowo za zalicze- 


na przyszłość najbliższą nie mo- 
żna. Ożywienie, które może miało- 
by charakter normalny, stało się 
typowo sztucznem z powodu poli- 
tyki cennikowej przemysłu. Płyn- 
ność cen, częste i nieuzasadnione 


|zwyżki — o ile wywołują tu i ow- 


dzie popyt — o tyle w wielu in- 
nych wypadkach każą kierować 


> najwyższą ostrożnością i re- 
y 


niami, a w małej części, w stostm-| zerwą. 


ku do bardzo dobrych firm, za wek 
slami 30-dniowymi. 


Dopóki ceny ostatecznie się mie 
ustabilizują i nie nabiorą cech 


Przed przyjmowaniem weksli na | trwałości, nie może być mowy © 


|leżałoby jednak stanowczo prze- 
strzedz, gdyż wobec płynności cen 
niespodzianki mogą być 
przykre. 


bardzo 


| 


| stwierdzeniu istotnego zapotrzebo 


wania rynku, a temsamem nie mo- 
żna snuć żadnych przewidywań na 
przyszłość, X. Y. 


o. 
Kupcy rumuńscy w Łodzi. 


(aw) Od kilku dni bawią w'Ło- 
dzi kupcy rumuńscy, przedstawi- 
ciele wielkiej 
ryjno-pończoszniczej p. Í „Zim- 
mand i Schwartz" w Jassach, w 
celu zakupu większych partji poń- 


czoch i innych wyrobów z tej bran! 


== 


ży. Kupcy ci są w Łodzi nie po 
raz pierwszy, obecnie stwierdzają, 


hurtowni galante- | że warunki konkurencyjne naszego 


rynku zmieniły się znacznie na nie- 


| korzyść, a to ze względu na wyso- 


kie cło importowe w Rumunji. 


= 


Ze zbożowego targu światowego. 
Ceny spadają, ale nie w Polsce. 


Podczas gdy w Polsce drożyzna zbo- 


ża rośnie stale pod wpływem zwyżko- 
wych cen światowych zniżkowa tenden- 


cja światowa na naszych targach nie "t-j 
| ku cen. 


wydania się. 

Sprawozdania targów zagranicznych z 
ubiegłego tygodnia donoszą o zupełnem 
uspokojeniu się w ostatnim tygodniu 
„hossy“ (zwyżki) ma ziełdach zbożo- 
wych i stałem obniżaniu się cen. W o- 
statnich dwuch dniach w Nowym Jorku 


cena za pszenicę ozima spadła z 1.41 i| 


ćwierć na 1.40 i pół, Chicago ceny 
pszenicy na wrzesień spadły z 1.27 i 


w 


trzy ósme na 1.25 i pół, żyta z 91 i trzy |; 


ósme na 87 į pół, kukurydzy 1.20 i ćwierć 


morskich, powszechna jest opiuja, że ce- 
my dalej spadnz ; dlatego młyny wstrzy= 


muja zakupy. Zmniejszone przez rolni- 


ków podaż nie zdołała wstrzymać spad- 


Szkoła przygotowawcza 
Koedukacyjna 


Marji Wesotkówny 


' ul Piotrkowska Nr. 8 
przyjmuje chłopców i dziewczynsi od 


lat 7 i gruntownie przysposabia «do 
szót średnich Przy szkole zakład 
freblowski dla dzieci od lat 4-ch, 
Zapisy, informacje — od sodz, 
9 ej do Ś-ej po pot. 785 


R 


w 


TROJENIE 


Weie fortepianów” pianin 


a 67 front I. piętro m. 3 


S$ 


5 \ 


m 30 VIII — GŁOS POLSKI — 1924. 


Nr. 238 


Teatr „SCALA“ 


== Dyr. I, Lubelczyka. m= : 

występy eapo anz BT? Żyd, Dziś o we 3,80 PP- gą 
ń Ba 5 | 

Sdblicrn. Wóz Michałem kleinem Ceny zniżone 


na czele. 


TALMUDYSTA 


doi z e W 


Dziś o godz. 8.30 wiecz. 


SEMK A BLAZEN 


972 


Sztuka komiczna w 4 aktach. 


BE A m 28 2% B g m © B a EJ a ga g 5 E B a s s EL ra R | 


ELLE LIL 


Szkoła treblowska 


Wandy Budny 


Sienkiewicza 67. 


Zajęcia rozpoczynają się l-go września. 


Przyjmuje się dzieci od 3 do 7-lat. 952—2 


| . ieolniniewnodnie KAMAKNANKUWNNNAM 


Zastępstwa rejonowe Sadzie!!! 


do oddania na zagraniczne surowce cukiernicze, arty- 
kuły kolonialne i wyroby jedwabne ljońskie. Szczegółowe 
oferty solidnych firm, wprowadzonych w tych artykułach z 
powołaniem pierwszorzędnych referencji kierować do Tow. 


Ąkc. „Reklama Polska", Warszawa, Jasna 10 pod „Zagranica“ 
7766 —3 


a w) 


które w wielkim wyborze posiada 


z 

B-o kl. Gimnazjum Realne Żeńskie ME 

EL. E£rygierowej 
(dawn. Siennickiej) 


w Łodzi, ul. Piotrkowska 157 
obecnie pod całkowitym 


zarządem Grona Nauczycielskiego. 


Dyrektor: Dr. M. Odrzywolski. 


W programie szkoły łacina—nadobowiązkowo, Egzaminy wstępnel do 
wszystkich klas 11 2 września. Zgłoszenia przyjmuje ka ncearją 
w godz. 9—1. 85—53 


ME REG EOE 


BE” STATUTAMI PRZEWIDZIANE %e 


obowiązkowe ogłoszenia w wydawnictwach oficjalnych 
(Monitor Polski i Dzienniki Urzędowe) oraz 


OGŁOSZENIA i REKLAMY 


dla wszystkich pism na terenie Rzeczypospolitej przyjmuje 
bez doliczania jakiejkolwiek prowizji 


Polska Agencja Telegaficzna 


ddział *dzki 
ZZA 29 tel. 111 i 15-24 


Wydsiał ogłoszeń czynny od godz, Ś-ej do 15-6). 


Baczność Górny Rynek! 


LLI] 
BZZ Ogloszenia A 


do „Głosu Polskiego“ i Kurjera Wieczornego“, 
po cenach redakcyjnych omego |l- 


Biuro dzienników i ogłoszeń 


H. PILISZEK 


ulica Rzgowska Ne 98. 


do 1 po poł. 


4x3) ZBY 


KRAKKK 
Si 


kY 


Aara a 


a 
g 


pisy kandydatów 
przyjmuje kancelarja codz. 


ENERE 


szkolne i metryka urodzenia, 


MENER UR; 
BWQORTRGOONIEU 


Prof. 


otanisław Nirnstejn 


ul. Traugutta Nr. 12 
powrócił. 


LACE 


zadrzewione i ogrodzone w naj- 

piękniejszej okolicy Łodzi zaraz do 

sprzedania. Wiadomość Zgierska 
158 obok Juljanowa. 


EEEE 


8—5 


bost- iod 
Dr, 


W. tapunowski 


Choroby skórne i 
weneryczne. 


ODOBOOOOOOOOCOOCZA 
ZAKŁAD STOLARSKI 


J. Pałkiewicza 


Złota 8, (przy Wodnym Rynku) 


wykonywa różne urządzenia artyst. stylowych mebli, 
oraz urządzenie biur. sklepów, magazynów, roboty 
budowl. szkołne i t. d. Kosztorysy i rysunki wysy- 
łam na żądanie. 

UWAGA: Rysownia własna. 


HALINA 


dOŁOWIEJGZYK| 


WZNOWIŁA 
LEKCJE GRY FORTEPIANOWEJ. 


Przyjmuje prócz Zawadzka 36 


niedzieł i świąt od 
150 do 2.30 popok, 
i od 5—8 w. 


s11 —6 
adańska 'Diuga)42, 


Powóz nowy 


na gumach na parę lub jednego 


Zamienię konia, okazyjnie do sprzedania. 
8-klas. Gimnazjum Filologiczne  P..ogpowiednia ao il. Piotrkowska Nr. 242, porter 

łatą 1 duż w. © = 
Is. SZAEKINA Hist ki”, 


przedpokojem, ele 


w Łodzi, Piotrkowska 18, REE RRE Aey 


Zapisy nowowstępujących uczniów trwają. 


ae 
Ea 
J 


% 
tleniem w śród- 
Kancelarja udziela informacji "od g, 9—1: Nie- mieściu na 2 lub 5 2 p 9 K Q ] P 
zamożni uczniowie, w pierwszym rzędzie pokoje z kuchnią 
absolwenci szkół "powszechnych korzystają PA szy nA z kuchnią i wygódką w śródmie 
ze aerae Di w opłaci ie Ród 82—1 adm. „Głost* ściń na piętrze poszukiwane. Oferty 
sa SZ REE RE E EA E A R Z A Z ; 7915-51do „Głosu“ sub. „H. P. 300% 29-2 


p AYO YE 


2. Ma i wawa Marzej Sacha © i wvdawca Marcel: Sachs. „Głosu Polskiego“ Piotrkowska 86. , 


W drukarni 


Przy LecZnicy Unitas Pasta 19 


uruchomiony i rozszerzony został 


oddział położniczo - ginekologiczny 


pod kierunkiem 
leKarzy-specjalistów. 


Cena formalnego porodu — 10-dniowy po- 
byt na I klasie wraz z salą porodową, aku- 
szerką i kontrolą lekarską 300 zł. 


= NNNNN 
DOONIO DA ZAMKA PADL DOI DCOU ICIC ME DEDEDE AMMANN 


Szkoły Handlowej 
< tódikiego Towarzyst. Szerzenia Wiedzy Randlowej 


Gdańska Nr. 45, 
podaje do wiadomości rodziców, że egzami- 
ny wstępne rozpoczną się dn. I września r. b. 


Podania z dołączeniem inetryki urodze- 
nia i świadectwa szczepienia ospy przyjmu- 
je kancelarja Szkoły codzienie od godz. 10 

664—4 


Dyrektor Szkoły (—) Roman Tulin. 


a O TERRA: 
KIEEHEDNODNGDNORHRCHTEHNONOA 


| KURSY HANDLOWE | 


Polskiej Y.M.£.A, Piotrkowska 243 


Kurs Handlowy roczny rozpocznie się 
9 września w godzinach wieczorowych. Za- 
mężczyzn chrześcjan 
od g. 5-ej do 
9.ej wiecz. Piotrkowska 243, Przy wstą- 
pienin na kurs wymagane są: świadectwa 


| 


BEE 
oje 


7224—16 


dBx NANNANAAXNK X KMAAMAKANANMK 


Jeszcze ten miesiąc jako najlepsza pora do sa- 
dzenia świerków srebrzystych złotych, białych, 
balsamicznych, żywotników różnych form, cis belgij- 
skich, bukszpanów strzyżonych i roślin zimnotrwałych, 


jode! 


ZAKŁAD OGRODU 


L. KOŁACZKOWSKIEGO 


Piotrkowska 241 (ogród). 


940—2 


[Al SM ei ( ER ( Typa 0 SRA [EE 


Jim OBY 


NE = 


880—2 


EGOZCGRĘZHNSTNHIHRONZAGNGE 


Dr. BRONISŁAW 


HINDELSMAN 


choroby żołądka 
i kiszek, 


Przyjm.: od 8—91 P 


od 5—4 i pół. 
Sienkiewieza 31. 


Dr. med. 


Wi. Polakowi 


ginekolog- akuszer 
mieszka obecnie 


nl Piotrka wska (13 


Przyj m. od 5—6. 
Telefon 27 —10, 
|= <a ZE 1 NZ 


Lekarz-dentysta 


B. biskier= 
Męczyńska 
powróciła. 


Piotrkowska 61 
(9I—1 
ROSZULE 


w wielkim wyborze 
Kołnierze, Kra” 
waty, sKarpetki 
jak również wszelkie 
artykuły mody męskiej 


poleca 


E. Petersiige 
98 Piotrkowska 39 


Dentysta 


X. £abenska 


Sznitkindowa 
Fiofrkowska 14, 


| po wróciła. 


s W POZNANIU 


mam lokal w centrum miasta, 
muje przedstawicielstwo lub 
spółkę branża obojętna. 
ofelty raEż się pod 
11750* do Tow. Akc. 


„Reklama Polska w Poznaniu” 
ue 6. 


przyj 


Łask. 
„Poznań 


Nauczyciel 


gimnazjum, języka francuskiego ma 


wolne godziny. 


Przyjmie lekcje 


w szkole lub na kompletach. Ofer- 


ty sub. "Francuski" 
cji „Głosu Polskiego“. 


do administra- 
955-1 


Poszukuję 6—8 pokojowe 


mieszkanie 


w okolicy Nawrot do kościoła 


St. Kostki. Of. pod „I. 8.“ 
proszę składać do red. „Głosu 
Polskiego“. 951—2 
Dentysta 
a © 
Rakiszski 
powrócił. 
Zielona 6. 775—5 


Wzorowa stancja 


dla kształczącej 
pieka troskliwa, 


Warszawa, 


Nauka | wythow. 


jeselskiedo lek- 
cji udzielę za 
użycie pokoju wie- 
czorami w celach 
wykładania języka 
Oterty pod „Les- 
sons” do admin. 
„Głosu* (8 3*-n 


uchałter - bilansi» 
sta z wyższem 
gp ye i 
były rzeczoznawca 
sądowy udziela 
nauki praktycz- 
nej buchalterji i 
rachunkowości z 
gwarancj natcze- 
nia samodzielnego 
rowadzenia ksiąg 
i sporządzania bi- 
lansów w przecią- 
gu 1do2 miesięcy. 
Kursy indywidual- 
ne i zbiorowe. In- 
formacje od 10—11 
przed poł i 8—9 
wiecz, Piotrkow- 
ska 185, ofic. I p. 
887—4-n 


Paa gives 
English lessons 
wej 7-8 
„Głos Pol- 
714—5-n 


Apply: 
man” 
ski” 


Poka: 
wersacji i nie- 
mieckiego metodą 
nadzwyczaj latwą 
gwarantując nau- 
czanie w najkrót- 
szym czasie, udzie 
la doświadczony 
korepetytor. Wy- 
magania skromne 


Zgł. pod „Lavenir* 
przyjmuje Glos“ 
815-—5 n 


ademoiselle Ma 
rie enseigne an- 
glais francais, Vo- 
ir 5—5, Piotrkow- 
ska 109 log. 5 il fr. 
S61 —1-n 


mw e e 


kopno i sprzedać 


esorki, rolwagi 
R towarówe bryki 
wózki ręczne 
sprzedam ul. Kiliń- 
skiego 52, 56 4=k 


A 


młodzieży (izr.) O- 
owe i obfite odży- 
wianie, pomoc w naukach i muz 
Wielka 14-15, 
pr. Rabinowicz, (pedagog). Pokoje sło- 
neczne z wszelkiemi wygodami, odpo- 
wiednie i dla starszych przy jezdnych 


aj (płoszenia drobne 


Po 6 groszy za wyraz. 


Dla poszukujących 
5 grosze za wyraz, 
mniejsze ogłoszenie 50 gr. 


ce. 


tel. 278-76 


prac 
Naj, 


zpulmaszyna 
 Sztołchny. trajb - 
masz., nutmaszyny, 
nożyce na okrągłe 
noże do biachy na 
2 i pół mm. da 
sprzedania: Piotr- 
kowska 89, Henke. 
938—2-k 
ia ZWZ RZA, 
e» sprzedam | 
aparat fotogra- 
ficzny „Liliput 
Ernemana 6x9, sta: 
tyw, skórę dzika, 
gitarę, gramofon 
sałonowy, : zamyka- 
ny, yt ER 12 
m. 21 —2- [5 
———— z m 


Posady i prate, 
Poszukiwane 


|poonowma naus 
czycielka fran- 
cuskiego z 6-letnią 
praktyką szkoły 
średniej” przyjmie 
posadę. Zgłosze 
nia dla „E. M.* do 
Adm. „Głosu* 
790-6-pp 
z m w 
few an- 
gielski poszuku - 
je zajęcia wieczo- 
rowego. Oferty S% 
„Głosu“ „W. 
Chindo“ 41- pe 


p poszü- 
kuje pracy w 
prywatnych do- 
mach, ceny przy- 
stępne. Andrzeja 
58 m. 16. Ta 
pracownia haftu 
ręcznego,  4-2-pp 
|" e ==: uznam 
NY człowiek z 
dyplomem ukoń 
czenia kursów bu- 
chalteryjno-handlo 
wych L Mantinban- 
da poszukuje po- 
sady. Of. do adm 
sub A». M.S 
7955-3-pp 


i ferodnik z dlugo- 


letnią praktyka, 
w kraju i zagrani- 
cą, praznię objąć 
pos: idẹ, „Ogrod- 
nik”. 


Zaotiarowane. 
gianistka potrze: 
bna do kina Q. 
światowedo, cą 
Wodna M 4 
901—1-pz 
oszukujemy ne- 
chanika na ma- 
szyny do szycia. 
Perła i Pomorski, 
Piotrkowska X 69, 
942—92-rz 
e ee 


Lokale, mieszkania 


PNE wynaj- 
mie pokój z ti- 
meblowaniem lub 
bez, Cena od u- 
mowy.. Zgłoszenia 
do adm. Głosu pod 
- 7966". 
986— 1-m 
oszukuję pokojn 
z kuchnią lub 
pojedyńczy. Ofer- 
ty do „Głosu* pod 
„Młode malżeń- 
stwo" 957—1-m 


p z kuchnią, 
pokoju samo- 
dzielnego lub przy 
rodzinie, poszuku- 
ję. Pośrednictwo 
wynagrodze, Ofer- 
ty do Głosu „STZ“ 
958--2 m 


pokój przy rodzi” 
nie do wynaję- 
cia dla 2-ch ucze- 
nie. Wiad.: Orla 
16 m. 6. 947—5 m 


porze pokoju 
z kuchnią w cen- 
trum miasta, Ce- 
na nie krępuje.— 

Oferty do „Głosu” 
sub „MH. S.“ 39-5m 


pokoje, przed- 

pokój, wanan; 

ody, gaz elek- 
Nis p: w War- 
szawie w okolicy 
dworca Głównego 
zamienię na takież 
lub większe w 
Łodzi. Śferty pod 
„Poważna propo- 
zycja” do „Głosu 
Polskiego* 6-2-m 


Inieresy mm 


je wydzierżawie- 
nia fabryka che- 
miczna ew. budy- 
nek fabryczny, par 
terowy z portjer- 
nią i placem, O- 
terty do Głosu 
Chemiczna“, 
954—1h 


| a zozay dom 
przyjmie ucznia 
lub uczenice mna 
stancje, Fortepian 
lekcje na miejscu, 
Zastać można 2—-4 
i 7—9. Adres; Pi- 
ramowicza 12 m. ł 

1975—2- d 


Doniesienia 101m, 


przyjmuję uczniów 
na stancję, Wia- 


domość: Zachod- 
nia «51, Długacz, 
924 —2-4d 


eperacje maszyn 
| do szycia, pry- 
musów, wyżyma- 
czek, nowe wałki, 
palniki, części, ta- 
nio fachowo wy 
konywuje zakład 
mechaniczny Koź- 
mińskich, Główna 
N 51. 944 —2-d 


Lagabione dokum, 


laryński Walen- 
ly zgubił dowód 
wojskowy 5 rocz- 
nika wyd w P.KU. 
w Łodzi. 74-12 


Poszukuje 
pokoju z k uchoią 
ewentualnie je- 
den duży od za- 


raz, Oferty do 
adm. sub „R. W.” 


Zgubiono 


broszkę z brylan- 
tami na ni. Głów» 
nej do Wodnego 
Rynku. Odnalazca 
zechce takową od- 
dać za wysokiem 
wynagrodzeniem: 


955—2-pp | Główna A 10 m. 2 


Redaktor odnowiedzialny Władysżaw Masalski. 


